Rok 1871. 


Dziennik KRAJ wychodzi codzień wieczorem z wyjatkiem niedziel i świat. 
Numer pojedyńczy w Krakowie i Lwowie kosztuje 10 centów. 


Przeđdpiłiata WYNOSI: 


rocznie kwartalnie miesiecznie 
WSKTEKUWIE So ać 20 glr. .—.. 6 zły. =- 2 złr. 
W Austrji i Wegrzech... 24 , =" 655 — » 25 cent. 
W Prusach i Niemczech ., 16 tal. — 4 tal. 5 sgr. 1 tal. 15 sgr. 
We Francji i Anglji..... 108 frank. —* 27 frank. — ` 10 franków 
W Belgji, Włoszech i 
Szwajcarji .....«.1 80 frank. — 20 frank. -— 7 franków, 


Przedpłatę przyjmuje Admixistracja dzienwvika KRAJ, wszystkie 
pocztowe austrjackie i zagraniczne, oraz niżćj wymienione ajencje. 


z 


Ajencje przyjzmaujące przecipłatę. 
Gubrynowicza i Szmidta. — wy Tarnowie : Ksiegarnia Gazd 


Ogłoszenie przedpłaty. 


W Krakowie na grudzień złr. 2 c. — 
Przesyłką pocztową w pań- 
stwie austrjackióćm . . złr. 2 e. 25 


Przedpłatę przyjmuje się tylko od Igo ka- 
żdego miesiąca. 


Kraków 22 listopada. 


Kombinacja ministerjalna z Keller- 
spergiem trwała ośm dni; spodzie- 
wamy się i pragniemy tego, żeby 


kombinacja „Auersperg* nie trwała 
dłużej. Ale bo téż musiałaby nielada 


obfitować w mężów stanu i dyplo- 
matów Austrja, gdyby tak prędko 
po upadku jednego gabinetu i sy- 


stemu można mieć nowy gabinet, a 


w dodatku nowy system. 
Hr. Andrassy zdaniem naszćm nie 


powinien naglić korony o powoła- 


nie nowego gabinetu, a sam nie 
ma potrzeby się spieszyć. Gabinet 
prowizoryczny złożony z urzędników 
na teraz wystarcza. Wolimy czekać, 
choćby kilka miesięcy, aby opinje 
się wyklarowały, aby prądy przeci- 
wne przełamały się. Tymczasem niech 
sobie machina państwowa odbywa 
mechaniczny ruch swój; nie widzimy 
, potrzeby przeszkadzania jéj, przery- 
wania jéj czynności. 

Dziś autonomja i samorząd taki 
już sobie zdobyły zakres działania 
w Austrji, że pojedyncze kraje mogą 
dłuższy czas pozostać bez stanow- 
czego kierunku politycznego z Wie- 
dnia; eo więcćj taki stan prowizo- 
ryczny, gdzie pojedyncze kraje zo- 
stawione są niejako bez opieki po- 
litycznój, taki stan prowizoryczny 
zdaniem naszóm ma swoje dobre 
strony. Wprawia on bowiem kraje 
te do pewnćj samodzielności i samo- 
istności. 

= Któż dziś w Galicji np. czuje, że 
tam w Wiedniu niéma ministrów, ale 


tylko są szefowie sekcyjni? Rady | 


nasze funkcjonują, magistraty funk- 
| cjonują, sądy to samo, szkoły ró- 
wnież; słowem, dzisiaj dzięki więk- 
szćj autonomji i samorządowi, mało 
nas obchodzi, czy w Wiedniu chwi- 
| lowo jest ministerstwo stałe czy pro- 
Wizoryczne. 

Nie więc nie nagli, a korona do- 
 brze zrobi, jeżeli — nie spiesząc się 
Wcale z powołaniem nowego gabi- 
hetu — sprawę tę dojrzale rozważać 
ędzie, i za pomocą rządu tymcza- 
sowego utrzyma w ruchu mechanizm 
(Państwa. 


PRAWO POSTĘPU. 


| > śtudjum. 
przyrodniczo - społeczne 


przez Ludwika Masłowskiego. 


ję Wszyscy używamy wyrazu postęp, Za- 

sowujemy go w najrozmaitszych oko- 
;?mościach i zdarzeniach, opieramy na 
tą całe systemata reform społecznych, 
de plany akcji. BUPIODANIEK phs czy- 
W zeń kamień probierczy do ocenie- 
| rozmaitych teorji naukowych, słowem 
Wwamy go i nadużywamy w najrozmait- 
UA sposób, rzadko zaprawdę zastanawia- 
„ąc się nad doniosłością podstaw przy- 
biezych, na których on jest uzasadnio- 
R, i znaczeniem praw, którym podlega. 
a wielu jednak jeszcze nie zgłębiło 
zy zywistćj wartości tego wyrazu, nie 
ięg dało przyrodniczćj, że tak powiem, 
rę? cechy ! Dlaczego ludzkość postępuje 
sj rzód, dlaczego ona się rozwija, .udo- 
ly Nala i kształci, a nie stoi na miejscu 
W nie wraca wstecz, do niedawna jeszcze 
kW dla nas nierozstrzygniętą zagadką. 
lęg t sam istniał, objaw był naocznym, 
;, Wwytłómaczenie jego przekraczało na- 
lẹ, Zmysłowe zdolności., Czóm nawet 


| NY nie i jakie są jego cechy i atry- 


u 


nie można było określić. 
4 i szereg wypadków dziejowych 
t kazy wat nam ciągłe przemiany, zarzu- 
PE PA 


zedy 


tegorocznej sesyi sejmowej. 
IX. 


Przystąpmy teraz do drugiego 


szów na uposażenie nauczycieli, 
2483 szkołach początkowych wszel- 


w pieniądzach jak w ziemiopłodach 
zamienionych na pieniądze, wynosi 
ogółem przeszło pół miljona złr., 
nielicząc wydatków pierwszego dzia- 
łu, t. j. na pomieszezenie szkoły, 
jéj opał i na sprzęty szkolne. Wy- 
datek ten na uposażenie nauczycieli 
wszystkich szkół ludowych wynosił 
w 1869 r. 541,135 złr., z których 
462,628 złr. zapłaciły gminy utrzy- 
mujące szkoły, zaś 78,507 złr. fun- 
dusz szkolny, tak zwany normalny 
galicyjski i krakowski. W wydat- 
kach tych na płace nauczycieli szkół 
ludowych nie są policzone koszta 
utrzymania seminarjów nauczyciel- 
skich, gdyż te ponosi skarb pań- 
stwa, na mocy ustawy z 14 maja 
1869 r. Nadto dodać tu winienem, 
że od 1869 r. kilkadziesiąt gmin 
tak miejskich jak wiejskich powięk- 
szyło uposażenie nauczycieli przy 
szkołach ludowych, tak, iż obecnie 
płacą gminy na uposażenie nauczy- 
cieli około pół miljona złr. rocznie. 

Według przybliżonego obracho- 
wania, potrzeba około 1,400,000 złr. 
rocznie na uposażenie nauczycieli 
przy szkołach ludowych, jeżeli szko- 
ły te mają istnieć wszędzie, gdzie 
istnieć powinny odpowiednio zasa- 
dzie I w przeszłym 
dziale tój rozprawy, nadto jeżeli 
wszystkie szkoły mają być dobrze 
urządzone i należycie utrzymywane. 
Przeto potrzebaby roczny wydatek 
na uposażenie nauczycieli powięk- 
szyć blisko o 900,000 złr. 

Jeżeliby była wykonaną ogólna za- 
sada ustawy zaprojektowanćj wnio- 
skami, które w téj rozprawie roz- 
trząsaliśmy: że o ile gmina nie jest 
w stanie szkoły utrzymywać, spełnić 
to powinien kraj własnym fundu- 
szem — w takim razie tę zwyżkę 
wydatku na płace nauczycieli o 
900,000 złr., powinny najprzód po 
krywać gminy, o ile są w możno- 
ści, a resztę dawać ma kraj z wła- 
snego skarbu. Mniemam, że wiele 
gmin jest jeszcze w stanie podwyż- 
szyć nieco sumę, którą dają teraz 


canie jednych pojęć a wytwarzanie się 
innych, obalanie tych instytucji a wzno- 
szenie tamtych, przekształcanie się form 


Sprawa szkół ludowych i wycho- 
wania początkowego w Galicyi na 


działa funduszów potrzebnych dla 
podźwignienia i rozszerzenia szkół 
ludowych, mianowicie do fundu- 


Obeenie roczny wydatek na upo- 
sażenie nauczycieli we wszystkich 


kiego rodzaju, t, j. na płace nau- 
czycieli i na mieszkanie dla nich, tak 


1869 r. powiększyło wiele gmin, 
mianowicie miejskich, płace nauczy- 
cieli. W pierwszym rzędzie pod tym 
względem idzie zapewne Kraków, 
który do 500 złr. podniósł płacę 
roczną każdego nauczyciela przy 
swoich szkołach ludowych; nadto 
założył dwie nowe szkoły począt- 
kowe czteroklasowe, a w każdćj dwa 
oddziały, osobny dla chłopeów. o: 
sobny dla dziewcząt, przy każdym 
zaś oddziale ustanowił po trzech 
nauczycieli lub nauczycielek, nieli- 
cząc pomocników, tak, iż płace nau- 
czycieli przy każdój z tych szkół 
wynoszą 3600 złr. rocznie. Przyta- 
czam te daty dla okazania, że gmi- 
ny mogą jeszcze powiększyć zna- 
cznie wydatki z własnych fundu- 
szów na utrzymanie szkół ludowych, 
i że wiele z gmin miejskich bardzo 
małą cząstkę swych dochodów prze- 
znaczało dotychczas na ten cel tak 
ważny. Tu znów wymienię Kraków: 
Do 1866 r., kiedy miasto to zostą- 
wało jeszcze pod kuratelą rządową, 
dawano z funduszów miejskich na 
szkoły ludowe niespełna tysiąc złr.; 
od czasu zaś jak Kraków sam, za 
pośrednictwem Rady przez siebie wy- 
branćj, zarządza sobą i swemi fun- 
duszami, wydatek roczny na szkoły 
ludowe i w ogóle na cele oświaty, 
powiększył przeszło dwadzieścia 
dwa razy; w budżecie na 1871 r. 
przeznaczył na ten cel 22,128 złr. 
Niektóre z miast, chociaż już teraz 
same swemi funduszami zarządzają, 
nie przeznaczają jeszcze stosownej 
części swych dochodów na utrzy- 
manie własnych szkół ludowych. 

Z wszystkich tych powodów mnie- 
mam, że gminy mogą jeszcze po- 
większyć przynajmniej o sto tysięcy 
sumę pół-miljonową, którą dają co- 
rocznie na uposażenie nauczycieli 
przy wszystkich szkołach ludowych. 
Przeto należałoby z innych fun- 
duszów dopłacaćrocznie 800,000 
złr. — Fundusz szkół normalnych 
galicyjski i krakowski, wraz z do- 
płatą ze skarbu państwa, daje teraz 
na utrzymanie szkół ludowych w 
Galicji i Krakowie, około sto tysię- 
cy złr. rocznie. *). Przeto skarb kra. 


*) Dochód z tego źródła na utrzyma- 
nie szkół ludowych w Galicyi, nie powi- 
nien być nigdy mniejszy. Bo gdyby pań- 
stwo chciało cofnąć dopłatę ze skarbu 
swego do funduszów szkolnych normal. 
nych galicyjskiego i krakowskiego, po- 
winno natomiast zwrócić znaczne sumy i 
uposażenia szkół galicyjskich i krakow- 
kich, które wpłynęły do skarbu państwa 

w nim utofęły; dochód zaś z tych 
wróconych uposażeń byłby z pewnością 
iemniejszy, jak dopłacana ze skarbu 


niem: coby się stało, gdyby Juljusz Ce- 
zar zginął w Gallji, Ravaillac nie zabił 


Henryka IV, Don Carlos nie był idiotą, 


społecznego bytu, powstawanie coraz no-| Zygmunt III nie tak wielkim przyja- 


wych czynników a zatracanie przestarza- 
łych urządzeń, — wszystko to widzieliśmy 

okładnie, pouczały nas tego dzieje każ- 
dego prawie narodu, podziwialiśmy na- 
wet pewną zgodność w rozwoju rozmai- 
tych ludów, lecz odkrycie przyczyny tych 
objawów i praw, jakim one ulegają osło- 
nione było dla nas powłoką tajemniczo- 
ści. Czy przemiany te odbywały się w 
jakim ze sobą związku, czy tóż niezale- 
żnie od siebie pojawiały się jak meteory 
na widokręgu dziejowym; czy dążyły one 
w jakim określonym celu lub tóż wcale 
nie dążyły, a tylko kolejno się zmieniały, 
jak dzień po nocy a moe po dniu, nie 
znajdując się w żadnćj przyczynnej łącz- 
ności? Czy istniała jaka systematyczność 
w chronologji narodów, lub tóż jój wcale 
nie było; czy prądy dziejowe podstawę 
i siłę swą czerpały z nastroju ludowego, 
czy téż zależały od dowolności pojedyń- 
czych jednostek; czy narodzenie się lub 
śmierć tćj lub owćj osobistości mogła 
zmienić bieg wypadków, nadać im inny 
kierunek, popchnąć ludzkość na Inne tory 
i stosunkowo do naszych żądań pomyśl- 
niejszą lub gorszą rokować nam przy- 
szłość? „Gdyby nos Kleopatry był o 
ćwierć cala dłuższy lub krótszy, — twier- 
dził 200 lat temu Pascal, — a dzieje 
świata przybrałyby zupełnie inną postać!* 


tykamy się z podobnie naiwnóm pyta- 


W obecnćj nawet chwili czyż nie raz spo- 


cielem jezuitów, Kościuszko zwyciężył 
pod Maciejowicami, Stanisław August nie 
tak słabym, konfederacja barska nie tak 
wsteczną? I pytania te nie oczekują by- 
najmnićj odpowiedzi, że Juljusz Cezar by 
nie żył, a Henryk IV cieszyłby się nadal 
zdrowiem, Stanisław August zaliczonym 
byłby w poczet ludzi kęs charakteru, 
a konfederaci barscy bardzićjby tolero- 
wali inowierców; lecz samą tajemniczo- 
ścią swoją, przypuszczają tak doniosłe 
przemiany, taką trawestację dziejowych 
wypadków, iż najbardziej matematyczna 
głowa obrachować ich następstw i skut- 
ków nigdyby nie zdołała. 

[Te i tym podobne pytania stawiano 
sobie, szukając ich rozwiązania w fod- 
miotowych zapatrywaniach pojedyńczych 
jednostek. Niemnićj jednak sam postęp, 
cechy jego, znaczenie i podstawy pozo- 
stawały nadal osłonione nieprzeźroczystą 
powłoką. 

Po długióm atoli błąkaniu się po ma- 
nowcach dziejowych i zestawianiu obja- 
wów przeważnie politycznych, odszukano 
pewne podobieństwo między historją na- 
rodów a życiem pojedyńczćj jednostki 
ludzkićj. Pierwsze lata istnienia jakićjś 
hfstytucji politycznej, nowćj formy rządu, 
nazwy częstokroć porównywano z dzie- 
cięcym perjodem rozwoju człowieka. O- 
statnie natomiast chwile, poprzedzające 
upadek tych urządzeń, przemianę dyna- 


na uposażenie nauczycieli. Już od|jowy, zbierany corocznie przez opo- 


datkowanie mieszkańców kraju, (w 
celu: zaspokojenia wszystkich wydat 
ków krajowych), dawałby najwy- 
żej 700,000 złr. rocznie na płace 
nauczycieli przy wszystkich szkołach 
ludowych, aby te szkoły należycie 
rozwinąć, dobrze urządzić i utrzy- 
mywać. 

Aby skarb krajowy mógł tę su- 
mę 700,000 złr. dawać corocznie 
na uposażenie nauczycieli przy szko- 
łach ludowych, potrzebaby poda- 
tek krajowy, czyli tak zwany, do- 
datek na potrzeby krajowe, pła- 
cony przez wszystkich podat- 
kujących, podwyższyć o 11!/, 
centów od każdego reńskiego, 
płaconego do skarbu państwa. Jest 
to łatwo obrachować w następujący 
sposób: 

Wiadomo, że opodatkowanie kraju 
w celu pokrywania wydatków na 
potrzeby krajowe, odbywa się do- 
tychczas w ten sposób, iż sejm co- 
rocznie dla zebrania sumy odpowie- 
dnićj obrachowanym przybliżenie 
wydatkom krajowym, rozpisuje do- 
datek na potrzeby krajowe tylu a 
tylu centów od każdego reńskiego, 
opłacanego do skarbu państwa na 
potrzeby państwowe. Ponieważ Gali- 
cya z wielkićm księstwem krakow- 
skićm płaci obecnie w 1871 r. na 
potrzeby państwa w podatkach bez- 
pośrednich, wraz z dodatkiem wo- 
jennym, 6,100,000 złr. (biorąc w o- 
krągłćj sumie); przeto dodatkowy 
na.potrzeby krajowe jeden cent od 
każdego reńskiego płaconego na po- 
trzeby państwa, przynosi skarbowi 
krajowemu 61,000 złr. rocznie. Więc 
dodatek 11'/, centów od każdego 
reńskiego, przynosiłby skarbowi kra- 
jowemu 700,500 złr., t. j. sumę po- 
trzebną dla pokrycia corocznie re- 
szty wydatków na należyte utrzy- 
mywanie wszystkich szkół ludowych, 
; wszędzie, gdzie ich po- 


trzeba i dobrze urządzonych. 


państwa corocznie suma do funduszu 
szkolnego. Gdy rząd w 1869 r. propono- 
wał, aby kraj odebrał w swój zarząd fun- 
dusz szkolny, słusznie poseł Pietruski 
odradzał to sejmowi, a poseł Chrzanow- 
ski wnfósł na posiedzeniu sejmowóm 9go 
listopada 1869 r., iżby wprzód przed o- 
debraniem we własny zarząd istniejącego 
dzisiaj niewielkiego funduszu szkolnego, 
domagał się Sejm zwrotu do tego fundu- 
szu ze skarbu państwa sum i uposażeń 
szkolnych, które w różnych czasach od 
1772 r. do państwowego skarbu przela- 
no; oraz, aby Wydział krajowy sporzą- 
dził wykaz tych sum i uposażeń, któ- 
rych zwrotu ze skarbu państwa mają pra- 
wo domagać się Galicja i Kraków. Patrz 
sprawozdanie stenograficzne z 36 posie- 
dzenia sejmowego w 1869 r. str. 1023. 


stji, lub zarzucenie imienia tylko, przed- 
stawiano obrazowo w kształcie zgrzy- 
|białego wieku. Te dwa krańcowe objawy 
przedzielone były zazwyczaj perjodem 
kwitnącym, obfitym w podboje i zwy- 
cięztwa wszelkiego rodzaju. Podział po- 
wyższy znajduje się obecnie we wszyst- 
kich prawie szkolnych i nieszkolnych 
książkach, w ostatnich zaś latach został 
podniesionym do godności systematu hi- 
storycznego, znalazłszy znakomitego o- 
brońcę w p. Drapper'ze, sławnym uczo- 
nym amerykańskim. O ile mniemanie po- 
dobne jest błędnóm, zobaczy czytelnik 
ztego co nastąpi, tutaj zaś tylko pozwa- 
lamy sobie przytoczyć stare przysłowie, 
że wszystkie podobieństwa kuleją. Kulało 
tóż i powyższe tćmbardzićj, że odszuka- 
nie pozornego podobieństwa między dwo- 
ma tak różnemi objawami nie wykazy- 
wało bynajmnićj praw, jakim one podle- 
gają i nie objaśniało wcale podstaw spo- 
łecznego rozwoju. Powyższa przeto teorja 
nie mogła zadowolnić umysłów na serjo 
rzeczy biorących. Rozwiązanie zaś sta- 
nowcze kwestji Pan ży stawało się coraz 
bardzićj niezbędnóm, a brak jego coraz 
dotkliwićj dawał się uczuwać. Dopiero 
w ostatnich latach tajemnica została od- 
słonioną, a zaszczyt rozstrzygnięcia za- 
gadki przysłuża Francji i Anglji. / Au- 
gust Comte w latach trzydziestych dzi- 
siejszego stulecia ódszukał prawo postępu 
w dziejowych wypadkach, Darwin zaś 
teorją walki o byt uzasadnił to prawo 
francuskiego myśliciela. Ponieważ współ- 
czynność tych dwóch ważnych odkryć, 
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©głoszenia przyjmuje Administracja dziennika „KRAJ“, oraz 
niżćj wymienione ajencje. 
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g. Gubrynowicza i Szmidta ajencja dzieńników A. J. Piatkowskiego 
— w Ber % 
Gallen, Genewie i Sztutyarcizie 


e, Momachuj 


Sejm obliczywszy budżetem uchwa- | pokolenia; bo jeżeli całą sumę opła- 


lonym na rok 1872 wydatki krajo- 
we na 1,540,000 złr., (z których głó- 
wne są: 741,000 złr. na drogi kra- 
jowe, 244,000 na dodatki do upo- 
sażeń szpitali krajowych, 107.000 złr. 
na leczenie ubogich, 122,000 złr. na 
koszta administracji krajowej, 53,000 
złr. na zasiłki dla różnych zakładów 
naukowych czyli na wszystkie cele 
oświaty *), uchwalił ustawą skarbo- 
wą dla pokrycia niedoboru, wyno- 
szącego 1,268,000 złr., dodatek na 
potrzeby krajowe do podatków bez- 
pośrednich państwowych, po 21 cen- 
tów od każdego złr. Dodatek ten na- 
leżałoby podnieść na przyszłość do 
32 centów od jednego złr., aby za- 
spokoić także najważniejszą i najpil- 


caną dotychczas tak przez gminy jak 


i przez kraj na utrzymanie wszyst- 
kich szkół ludowych (wyjąwszy po- 
mieszczenie szkoły i opał) rozrachu- 
jemy na całą ludność, przekonamy 
się, że na każdą głowę wypada tyl- 
ko 11'/, centa na oświatę elemen- 
tarną! 

Zresztą, gdy jedno z żądań wyra- 
żonych przez sejm w rezolucji z 24 
września 1868 r., spełnionem zosta- 
nie, i skarb państwa wypłacać będzie 
corocznie umowioną a odpowiednią 
rzeczywistym potrzebom krajowym 
kwotę, którąby sejm rozrządzał na 
pokrycie wydatków krajowych, po- 
noszonych dotąd przez skarb pań- 
stwa; wówczas, przy lepszym zarzą- 


niejszą z potrzeb krajowych, którą |dzie, oszczędzić będzie można z tej 
jest danie początkowćj nauki, wy-|kwoty pewną część na utrzymywa- 
chowania moralnego: i narodowego|nie szkół początkowych. W takim ra- 


całemu młodemu pokoleniu! Bez- 
względnie biorąc, jest to znaczne 
powiększenie ciężaru ponoszonego 
przez każdego z podatkujących. Je- 
dnak zważając na ogromne korzyści, 
które z udzielenia wszystkićj mło- 
dzieży nauk początkowych i wycho- 
wania na podstawie moralnćj, reli- 
gijnćj i narodowćj, otrzyma nietylko 


|kraj cały, ale każdy z podatkujących 


przez ustalenie poszanowania wszel- 
kiego prawa, rozwinięcie pracy i po- 
dźwignienie dobrego bytu; zważając 
nadto na pożytek płynący dla każdćj 
rodziny z szkół bezpłatnych, publi- 
cznych, dobrze urządzonych; wre- 
szcie zważając na obowiązek zaspo- 
kojenia najważniejszćj z potrzeb spo- 
łecznych; należy to powiększenie do- 
datku krajowego pospiesznie uchwa- 
lić i ochotnie ponosić. 

Jeżeli na drogi krajowe wydaje 
kraj słusznie a chętnie corocznie z wła- 
snego funduszu 741,000 złr. (nie li- 
cząc wydatków czynionych przez pań- 
stwo, powiaty i gminy na drogi pań- 
stwowe, powiatowe i gminne, i nie 
licząc pożyczki czterech miljonów złr., 
którą ma kraj zaciągnąć na przyspie- 
szoną budowę nowych dróg krajo- 
wych); tem słusznićj i chętnićj da- 
waćby kraj powinien 700,000 złr. ro- 
cznie na zaspokojenie ważniejszćj je- 
szcze potrzeby, bo na naukę począt- 
kową i moralne wychowanie całego 
młodego pokolenia. Wydatek ten 
zwróci się stokrotnie krajowi i podat- 
kującym. Dotychczas kraj daje w po- 
równaniu bardzo mało na wycho- 
wanie początkowe eałego młodego 


*) Nie są naturalnie w to policzone wy: 


datki na utrzymanie szkół średnich i uni-|zaczął słabnąć, a obecnie o przybyszach 


zie nie całe 700.000 złr., które dla 
należytego utrzymywania tych szkół, 
dopłacaćby powinien skarb krajowy, 
potrzebaby ściągać drogą nowego 
opodatkowania kraju. 


Wiadomości polityczne 
i korespondencje. 


Warszawa. [Skład administracji 
i sądownictw— stosunek urzę- 
dników katolików do prawosła- 
wnych— język rOBRYJ GABI wszko- 
le ludowćj —denuncjacje i wy- 
rokinkwizycyjny— kandydaci 
na posady sędziowskie w Zabra- 
nych prowincjach—uzbrojenia.] 

Od lat kilku Moskale starają się usil- 
nie © usunięcie z posad urzędników po- 
chodzenia polskiego, a zastąpienie ich 
Moskalami. Ale pomimo tylu prerogatyw 
nadanych przybywającym urzędnikom z 
Rossji, jednak liczbą ich wzrasta, powoli, 
do czego niemało się przyczynią niezna- 
jomość stosunków miejscowych, języka, 
a zwłaszcza możebna zmiana dzisiejszego 
systemu względem Polski, bo w trwałość 
jego żaden poczciwy człowiek nie wierzy, 
Obawa przed tą zmianą wstrzymuje nie- 
jednego od udania się wtę krainę obie- 
caną, która dla wielu Moskali była krai- 
ną płynącą, jeżeli nie złotem, to przy- 
najmnićj rublami papierowemi. Dla tych, 
co w Rossji nie mają nie do stracenia, 
posada w Polsce istotnie byłaby na rękę, 
ale cóż, kiedy i rząd stał się oględniej- 
szym w przyjmowaniu na urzędy wszel- 
kiego rodzaju awanturników i karjerowi- 
czów. Doświadczenia w tym względzie 
i poniesione straty zwłaszcza w zarządzie 
skarbowym doprowadziły rząd do prze- 
konania, że dla myśli russyfikacyjnćj wąt- 


pliwćj wartości, nie warto wystawiać na. 


szwank własnych interesów. 

Największy kontyngens biurokratów- 
Moskali przybył zaraz po nadaniu im 
prerogatyw w r. 1867, następnie napływ 


wersytetów w Galicji i Krakowie, gdyż|nie prawie nie słychać. 


wydatki te ponosi skarb państwa w kwo- 
cie około 520,000 złr. rocznie. 


o ile nam wiadomo, nie była jeszcze ni- 
gdzie wykazaną, pozwalamy sobie roze- 
brać je obszernie dla uwidocznienia, w 
jak znakomity sposób dopełniają się one 
wzajemnie. 

Zestawienie to tómbardzićj staje się nie- 
zbędnóm, że teorja Comte'a jest prawie 
nieznaną w szerszych kołach naszćj pu- 
bliczności, darwinizm zaś zwykle bywa 
w nadzwyczaj fałszywy pojmowany spo- 
sób. Niedokładne zaś lu 
mienie prawa postępu staje się przyczyną, 
że od czasu do czasu u ludzi nawet „po- 
stępowych* pojawiają się pewne obawy 
co do nowych przemian w ustroju spo- 
łecznym, pewne wzdryganie się przed no- 
wemi ideami, pewna niechęć ku ludziom 
nowym, wynikająca poczęści z przywią- 
zania do błogiego spokoju, poczęści zaś 
(i to przeważnie u ludzi zwanych „po- 
stępowymi*) z zsp Tkon by zanadto ry- 
czałtowy i radyka 
tak zwanćj „reakcji*. Musimy zauważyć, 
że „reakcją“ zowią zawrot ku ubiegłym 
czasom, odnowienie rzeczy przeżytych, 
odtworzenie przeszłości w kształtach te- 
rażniejszych. Wobec przeto jakichkol- 
wiek teorji społecznych lub naukowych, 
odznaczających się w czómskolwiek chęcią 
przyśpieszenia biegu ludzkości, lub ma- 
ących na celu przemianę bardzićj rady- 
Ela jakićjś przestarzałćj instytucji po- 
litycznej, wystawiają zazwyczaj widmo 
reakcji, przytaczają przykłady z czasów 
po rewolucji francuskićj, roztaczają obraz 
wstecznictwa po r. 48, odwołują się na- 


wet do chwil obecnych, i wszystko to|nie przypisując mu jednak żadnej spekulacyjnćj 


Zapewne będziecie ciekawi, jaki pod 
tym względem był rezultat russyfikacji, 


czynią w imię dobra ludzkości, w imię 
tego samego postępu, który wszelkiemi 
siłami staraliby się jak można najdalej 
odepchnąć. „Samo się przez się rozumie, 
że mówię tutaj o ludziach zwanych po- 
spolicie „postępowymi*, gdyż że zacho- 
wawcy i wstecznicy nie zbyt się chętnie 
skłaniają do rzeczy postępowych, o tém 
zaiste nie warto byłoby wspominać. 

Że zaś podobne reakcje rzeczywiście 


niejasne rozu- |nigdy nie miały miejsca i że jeżeli istnia- 


ły to cała ich doniosłość ograniczała się 
zaprawdę niektórymi tylko zewnętrznemi 
formami, polityczną powłoką, albo na- 
wet tylko dworską etykietą, o tóm zo- 
baczymy. w następstwie. Przekonamy się, 
że prawo postępu, będąc oparte na przy- 
rodniczych stosunkach i od nich całko- 
wicie zależne, nie ulega bynajmnićj ża- 
dnym wahaniom się tego lub owego stron- 
niectwa, nie zależy wcale od zwycięztwa 


ny postęp nie wywołał |jednćj partji lub od przegranej drugićj. 


widocznimy późnićj, że ludzkość, zasa- 
dę swego udoskonalenia czerpiąc w ogól- 
nej 


może, ani tóż na miejscu pozostawać — 
lecz ciągle kroczy naprzód i w coraz 
nowe przechodzi kształty. 

Jak jednostka ustrojowa dożywszy doj- 
rzałości nie może się zwrócić do swych 
lat młodocianych, zatracić swą wiedzę, 
swą praktykę życiową, odnowić swe ko- 
mórki i schrząstkowacieć swe kości, tak 
też i społyęzeństwo *) całe nie potrafiło- 


*) Posługujemy się powyższóm porównaniem 


teorji rozwoju, wstecz się cofać nie 
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jeżeli proste usuwanie urzędników od po- 
sad można nazwać wynarodowianiem. 

Oto są niektóre dane odnoszące się do 
tego przedmiotu: ; 

Liczba nazwisk rossyjskich przede- 
wszystkiem uderza na wyższych posa- 
dach. Gubernatorowie i wice gubernato- 
rowie, z wyjątkiem jednego, są po więk- 
szćj części Moskale. Im więcćj zstępować 
będziemy w jerarchji czynowniczćj, tém 
bardzićj zmniejsza się liczba Moskali, a 
wzrasta liczba Polaków. Tak np.: rad- 
ców zh: Moskali 10, Polaków 
21, iemców 3; sekretarzy w zarządach 

bernjalnych: Moskali 51, Polakow 217, 

iemców 16 i t. d. 

W zarządzie skarbowym stosunek nie- 
równie korzystniejszy; tam na 166 Ros- 
sjan przypada 516 Polaków. W zarządzie 
akcyzy służy 135 Moskali i 208 Polaków. 
Policja zaś składa się tylko z Moskali. 

W ogóle w administracji królestwa jest 
711 Moskali i 2147 Polaków. 

W instytucjach sądowych z ogólnej licz- 
by 1665 osób, przybyszów zaledwie tylko 
_ 20. Zarząd pocztowy także przeważnie 
= składa się z Polaków; telegrafy są w rę- 
= kach niemieckich; najwięcéj Polaków się 
utrzymało przy kolejach żelaznych, zwła- 
szcza warszawsko-terespolskićj. Wyłącz- 
nie moskiewski charakter mają instytucje 
_ do spraw włościańskich i władze poli- 
cyjno-administracyjne. 

inisterjum oświaty zaleciło komite- 
towi do spraw Królestwa w Petersburgu, 
aby natychmiast rozporządził się wzglę- 
dem zaprowadzenia języka rossyjskiego, 
jako obowiązkowego w tych szkołach lu- 


dzenie władz, przesyłam wam co najwa- 
Żniejsze, pierwsze dwa paragrafy, okre- 
ślające zasady klubu : 

$. 1. Cel. Celem klubu postępowego 
polskiego jest jednoczenie obywateli na 
polu pracy narodowćj, w duchu zasad 
postępowych. 7 

$. 2. Srodki. Cel powyższy ma być 
osiągniętym przez wyrabianie opinji pu- 
blicznćój w kierunku interesom narodo- 
wym odpowiednim, a mianowicie : 

a) przez rozprawy i uchwały w przed- 
miotach politycznych i społecznych, na 
jawnych posiedzeniach klubu; 

b) przez towarzyskie zebrania człon- 
ków w lokalnościach klubu, w których 
będzie także urządzoną czytelnia; 

c) przez zgromadzenia publiczne, pe- 
tycje, memorjały i adresy do ciał repre- 
zentacyjnych ; * 

d) przez pisma publiczne i wydawnie- 
twa; 

e) przez wpływanie na wybory do ciał 
reprezentacyjnych i instytucji krajowych; 

/) przez popieranie radą i czynem wszel- 


pergiem. 


państwa powołany-mąż stanu, zaczął się 


drugich: 


rać w dziele restauracji ery Schmerlinga. 
Potem: 


i w formie programu najjaśn. panu przed- 
łożył, otrzymał gratiam abeundi (t. j. po- 
na swoim „Schloss'u*. 

Czy już na tém koniec? czy rozczaro- 
wania przynajmnićj zapanowały ? 


najmnićj jakiegoś przywołają Sternika do 


rodowy i społeczny, szczególnićj za po- 
mocą stowarzyszeń. | 
Prócz statutu odezytano projekt progra- | 


dowcą. 
mu, który będzie przedłożony jako wnio- 
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wisku praw państwowych narodu polskie- | ślone. 
go, których odzyskanie głównóm jest dą- 


ślonym w rezolucji i programie zjazdu nia rządu centralnego w Przedlitawji. + 


= dowych, gdzie są nauczycielami wycho- |stronnietw z r. 1810, jako minimum żądań | O nim mówią z dumą nawet i pewno- 
= wańcy b. kursów pedagogicznych. kraju. Program silny kładzie nacisk na ścią centraliści, że to jest kość z ich kości, 
= Przed kilku dniami opowiadano mi o |przeprowadzenie zasady wolności i demo-| Żdaje mi się, że się nie mylą, bo dał 
SA roku inkwizytorskim, wydanym przez |kratycznój równości we wszelkich gałę- | dowody swój konstytucyjności grudniowej, 
= władze moskiewskie w Łomży. Rzecz tak |jziach narodowego życia, domaga się za- |kiedy był marszałkiem sejmu za biirger- 
= się miała. W kancelarji namiestnika otrzy- |tem pracy nad moralnóm i materjalaćm | ministrów (zdaje się) w Czechach. Zresztą 
= mano bezimienną denuncjację na jednego | podniesieniem warstw dotąd upośledzo- |wątpić trudno, by się nie chciał ten mąż 
= m właścicieli ziemskich powiatu łomżyń- |nych, domaga się reform ustawodawczych, |stanu in spe opierać na centralistach, kie. 
= skiego, p. Gr., że ten w celu ułożenia |między któremi na pierwszóm miejscu sta- |dy chce im przedłożyć swój program. 
= historji polskićj ostatnich czasów, ma u | wia zmianę sejmowej ordynacji wyborczćj,| Prezes izby niższćj reichsratu ostatnie- 
= siebie bardzo wiele dzieł zakazanych. Na |tudzież ustawodawstwo o szkołach ludo |go, b. Hopfen powołał swych przyjaciół 
= mocy denuncjacji, kilku członków war-|wych. Prace te wszystkie mają doprowa: | politycznych do siebie na konferencje.. 
= szawskićj śledczćj komisji udało się do|dzić do wzmożenia wewnętrznych sił na- | gdzie im przedłoży pensum polityczne 
= majętności p. Gr. i tam istotnie po sta- |rodu, w których jedynie przyszłość nasza | wypracowane przez ks. Ad. Auersperga. 
= rannćj rewizji znaleziono owoc zakazany. |spoczywa i nadzieja. Niechże kto tu zrozumie, jaki wiatr wieje 
= Wyrok członków komisji, w naszym wie-| Ta jest sucho streszczona osnowa pro-ju góry? F 

= ku cywilizowanym, jest ze wszech miar |jektu, który wam przeszlę, jak tylko przez į Jakieś przeznaczenie Austrji, nie wy- 
= godzien uwagi. Książki najwystępniejszćj | pierwsze walne zgromadzenie będzie u-|chodzić z błędnego koła. i 

= treści spalono, mnićj występne lub te, o | chwalony. „ Nasi delegaci po krótkim pobycie roz- 
= których naprędce niepodobna było orzec} Obecni na owćm poufnóm zebraniu zgo- | jechali się. Nie mogli uradzić nie pozyty- 


dzili się w ogólności na zasady w statucie 
i programie wyrażone, i bez wyjątku pod- 
pisami swemi stwierdzili przystąpienia do 
klubu. Wkrótce więc spodziewać się mo- 
żna rozpoczęcia czynności klubu. Jakiemi 
one będą, zależy to już od składu towa- 
rzystwa. O ile jednak wiem, inteligencja 
dość licznie jest w klubie reprezentowa- 
ną, i z uznaniem podnieść należy, że lu- 
dzie, którzy do niedawna jeszcze bardzo 
z ukosa na siebie spoglądali, jednoczą się 
teraz w imię prac nad spotęgowaniem we- 
wnętrznych sił społeczeństwa naszego. 
Mameluk obok tromtadraty, a między nimi 
rewolucjonista, to widok, jakiego nie ła- 
two można się było spodziewać. Oby owe 
dawne różnice się zatarły, a nowe towa- 
rzystwo zdołało skupić w sobie wszystko, 
co chce Polski i postępu. Życzymy mu 
tego z całego serca, a celu tego dopnie, 
jeżeli nie będzie zanadto zajmować się 
wielką polityką, a zwróci więcćj uwagi 
na tak nagłe, tak piekące sprawy we- 
ki sel 
tworzenie nowego towarzystwa zalicz- 
kowego obok istniejącego już dawnićj we 
sztadtu i Brześcia Litewskiego. Lwowie, nie idzie jakoś sporo. Nie poj- 
Zarząd artyleryjny zażądał od rady|mujemy doprawdy, jaki cel mieć może 
aństwa Panie wielkićj sumy, bo |podnoszenie drugićj takićj instytucji. Je- 
8,500,000 rubli żeli może statuta dawnićj istniejącego to- 
Na fabrykach rządowych broni i ła-|warzystwa są pod wielu aodan wa- 
dunków, robotnicy pracują dni i noce. |dliwe, to przecież każdemu stoi otworem 
Co najdziwniejsza, że ostatecznym termi-|droga do zmiany statutów, przez zapisa- 
nem wszystkich obstalunków jest wiosna | nie się do towarzystwa i postawienie wnio- 
T r. 1872! sku dotyczącego reformy. Zresztą wiado- 
3 - mą jest rzeczą, że rada nadzorcza pracuje 
Lwów 21 listopada. już nad zmianą statutu, mającą usunąć 
E: Wezoraj odbyło się poufie zebranie mane jego Ay: kj! ję zaś ryc 
celem utworzenia nowego Ap konc APA PSE YE cząccj tani MÓC 
n 


skutek, że się siły rozstrzelą, i. zamiast 
warzyatwa, pod nazwą ub. postępowy jednego silnego mieć będziemy dwa słabe 


towarzystwa. Gdyby zaś którekolwiek — 
czego żadnemu nie życzę — miało upaść, 
téns samém zaszkodziłoby drugiemu i 
skompromitowałoby sprawę towarzystw 
zaliczkowych w ogóle. Dla tego tóż naj- 
pożądańszą byłoby rzeczą, żeby założy- 
ciele nowego przystąpili do dawnego, a 
gdyby chcieli sobie zastrzedz w skutek 
tego przeprowadzenie nowego wyboru or- 
ganów towarzystwa, to pewno rada nad- 
zorcza i dyrekcja już istniejącego towa- 
rzystwa zgodzi się chętnie na złożenie 
mandatów i podda się nowym wyborom. 
Usiłowania w tym kierunku już rozpo- 
częte, powinnyby do pomyślnego dopro 
wadzić końca. 


coś stanowczego, zatrzymano tymczasowo 

w areszcie, zanim nie nastąpi wyrok sta- 
nowczy. Nareszcie samego ich właści- 
ciela skazano na znaczną karę pieniężną. 
Tak więc postępują słudzy rządu, który 
hlubi się zaprowadzeniem pewnćj swo- 
body prasy. 

Do ważniejszych reform rządowych 
na Litwie należy reforma sądownicza, 
około przeprowadzenia którćj władze ross. 
chodzą dosyć opieszale. Sam rząd czuje 
to bardzo dobrze, że kraj dłużćj pozostać 
nie może na łasce szarańczy urzędniczćj, 
a jednak i wtój ostatnićj chwili widać 

ewną chwiejność w postanowieniach. 

łaściciele ziemscy Polacy, którzy z po- 

czątku wcale nie wierzyli w możność o0- 
trzymania posady sędziowskićj, powoli 
zaczęli się zapisywać na kandydatów, bo 
nie masz najmniejszego rozporządzenia 
ze strony rządu, wykluczającego Polaków 
od urzędów sędziego. 

Dzienniki rossyjskie ciągle przynoszą 
nowe wieści o nadzwyczajnćj czynności 
w ministerjum wojny. Świeżo asygnowano 
ogromne sumy na wzmocnienie Kron- 


było, a nowy się jeszcze nie pojawił. 


jest zagadką. 


drassy'ego, już rozesłany 
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bności napisania do was i dla tego w dzi- 
siejszym moim liście chciałbym donieść 
coś o położeniu wewnętrznóm Francji i 
pracach dokonywanych w celu podniesie- 
nia narodu po ostatnich klęskach wojen- 
nych; lecz korespondent wasz paryzki 


jeden z listów, w którym donosiłem o 
naszćj emigracji i wyraziłem słowa na- 


kiéj- odpowiedzi. 


znakiem ^A, ani ja, nie mo 
pretensji, żebyśmy swojemi listam! wpły- 
nęli na kraj i zmniejszyli lub zwiększyli 
sympatje polskie dla będącćj dziś w nie- 


się w zapatrywaniach, rzeczą jest naszą 
zawiadamiać o tutejszych wypadkach 
dziennik, do którego mamy zaszczyt pi- 
sywać każdy ze swojego punktu widze- 
nia. Od trzech lat, to jest od czasu za- 
łożenia Kraju, we wszystkich moich li- 
stach, jakie ztąd wysyłam znalazłem za- 
wsze kilka słów, żeby wam donieść co 
się między nami dzieje na emigracji. — 
W Galicji mamy tylu towarzyszów wy- 
goania szczęśliwszych od nas tu pozo- 
stałych, że uważałem sobie za obowią- 
zek koleżeński, donosić o naszych zmar- 
twieniach, o naszćj tęsknocie za krajem 
i o naszych nadziejach. W czasie osta- 
tniéj wojny donosiłem prawie o każdym 
oddziale, w którym byli nasi rodacy — 
podawałem nazwiska poległych Polaków 
w obronie Paryża, jako tóż rozmaite in- 
ne wiadómości z oblężonej stolicy, jakie 
nam przyniosła na prowineję poczta go- 
łębia lub balonowa. Nastała komuna i 
dzięki rublom moskiewskim, kilka za- 
rzedanych dzienników paryzkich zaczę- 
o szarpać imie polskie, a lekkie dzien- 
nikarstwo francuzkie wstydzące się ko- 
muny, która tyle nieszczęść sprowadziła 
na Francję, wobec tryumfującego nie- 
przyjaciela w kraju, zwaliło biedę na cu- 
dzoziemców i im przypisywało rozlew 
krwi, rozmaite gwałty i inne popełniane 
zbrodnie, które zakończyły się podpale- 
niem Paryża i represją wojsk wersal- 
"Nazwiska polskie Dąb 

azwiska polskie rowski F 
blewskiego, are A i krę UE 
naszych rodaków, — którzy przyjęli do- 


wództwa w komunie 


by nigdy zatracić tych kapitałów umy- 
st an materjalnych, jakie mu każda 
= chwila życia przysparza, nie zdołałoby 
= odtworzyć tćj przeszłości, dla którćj wa- 
= runków istnienia już więcćj nie pozostaje. 
Zanim jednak wyłożymy przyrodnicze 
odstawy prawa postępu i rozbierzemy 
jego jakość, odkrytą nam przez Comte'a, 
uważamy za stosownie wspomnieć pobie- 
żnie o tych kolejach dziejowych, przez 
jakie przechodziła idea o postępie i w 
jakićj formie dotarła do naszych czasów. 
m bowiem przebieg dziejowy tego po- 
glądu jaki ludzkość wyrabiała stopniowo 
_ 0 swoim rozwoju, rzuca już pewne świa- 
= tło na rzeczywisty postęp ludzkości i 
= przygotowuje umysł do zrozumienia pra- 
wa psychicznego, jakiemu podlega samo- 
dzielne udoskonalenie naszego umysłu. — 
Zresztą pojęcie wszelkie nie może być 
dobrze zrozumiane jak tylko w swym 
dziejowym rozwoju (une conception quel- 
conque ne peut être bien connue par 
son histoire), powiedział Comte z całą 
słusznością. — Dopiero poznawszy cały 
przebieg rozwoju idei o postępie, może- 
my ocenić doniosłość dzisiejszych od- 
kryć w tym względzie i zawyrokować o 
charakterze praw  odszukanych przez 
współczesnych nam prawie myślicieli — 
(Comte umarł w 1857 roku). Historyczny 
= ten przegląd przytaczamy tem chętnićj, 
~ Že na ostatnim szczeblu tćj drabinki dzie 
-~ jowćj spotykamy się z tą teorją, która 
odszukała przyrodnicze podstawy dla pra- 
wa pope i wykazała przeto całą nie- 
wir? oniosłość jego spółecznćj dzia- 
ności. 


Wiedeń 21 listopada. 


e. Jakby praca czerpania wody z beczki 
danaidów, tak praca uporządkowania sto- 
sunków politycznych Austrji wydaje się 
trudną. 

Jak tu nawet zrozumieć, co zamierzają 
zrobić u góry? jak się zorjentować, czy 
nam przyjdzie z tego ciągłego szamotania 
się żywiołów i czynników obcych, coś? 
lub nie? kiedy kalejdoskop nam pokazuje 
zawsże inny obraz. 

Raz Hohenwart wszystko znaczy, na- 
daje ton, pierwszą odgrywa rolę — potem 
nie, ale jego przeciwnicy tryumfują, bo 
wygrał czy zwyciężył ich „mentor* Beust, 
i zajął pierwsze miejsce, jest jakby wice- 
król. 

Nim się wszyscy oswoili z faktem, 
że nowy „Rouher* powstał w Austrji i 
świeci jak pierwszorzędny meteor na ho- 
ryzoncie politycznym... już nastąpiło za- 

mienie słońca przez astronomów polity- 
cznych nieprzewidziane, 

Nie mówiąc o zastąpieniu Beusta An- 
drassym, popatrzmy, co się dalćj stało z 


; doniosłości. — Używamy go jedynie dla bardzićj 
zrozumiałego przedstawienia naszćj va 
(Ciąg dalszy nastąpi.) © 


m. 


wielkim dla nas, ale w porównaniu z tam- 


KRAJ z czwartku 23 listopada. 


Ledwie i ten od pługa do rządzenia 


zabierać do polityki %n crudo w Wiedniu, 
a już pogłoski się rozleciały jedne po 


Kellersperg chce przeprowadzić gru- 
dniówkę bez modyfikacji. Kellersperg zna- 
lazł towarzyszów, którzy go będą popie- 


Keliersperg nie mógł czy nie chciał się 
zgodzić z Andrassym co do przyznania 
Galicji tych swobód autonomicznych, któ- 
rych się domaga i które znane, i skoro 
dokładnie spisał swoje myśli polityczne 


zwolenie do odjazdu) i już jest w. Styrji 


Bynajmnićj, zdawało się, że teraz co 


rządu, któryby eo najmnićj był wyrozu- 
kich prac, mających na celu rozwój na- | miałym, nie zbyt sztywnym, a nigdy ultra- 
verfasungstreu, co w praktyce austrjackićj 
znaczy Schmerlingów i Giskrów . naślą- 


polski“. Ze statutu, mającego już zatwier-|minorum gentium należącym p. Kellers- 
| 


Tu znowu niespodziankę zrobiono tym, 
sek pierwszemu walnemu zgromadzeniu. którzy sądzili, że się jakoś zanosi na eks- 
Projekt staje przedewszystkiem na stano- perymenta ugodowe, choć bliżćj nieokre- 


Dziś powszechnie głoszą, że namiestnik 
żeniem narodu. Co do kwestji prowincjo- | małego Saleburga, książę Auersperg Adolf, 
nalnéj staje ściśle przy samorządzie okre- powołany do Wiednia w celu uformowa- 


wnego, ponieważ Kellersperga już nie 


Prowizorjum jest tylko stałóm, a co 
ma być niem w przyszłości, dotychczas 


Wiedeń. [Okólnik hr. Andrassy’ 
ego]. Peszteńskie dzienniki utrzymują, że 
okólnik, zawiadamiający reprezentantów 
monarchji za granicą o objęciu minister- 
stwa spraw zewnętrznych przez hr. An- 
został. 
Z szczególnym naciskiem — jak Napło się 
dowiaduje, podniesione jest w nim ttrzy- 
mywanie nadal przyjaznych stosunków z 


(J. Z.) Od dawna nie miałem sposo- 


w Nr. 247 tyle napisał przeciw mnie, za 


dziei dla narodu dającego nam od lat 
kilkudziesięciu gościnność, że list mojego 
kolegi paryzkiego, wymaga chociąż krót- 


Ani korespondent paryzki piszący pod 
możemy mieć 


szczęściu Francji. Jakkolwiek różniemy 


ogół migracji, która do tych, tak nam 
wstrętnych ruchów nie mięszała się. Po 
dobnież i moje korespondencje z St. Eti- 
enne pisane do Kraju i innych dzienni- 
ków polskich przekonywały liczbami o 
małćj garstce Polaków należących do 
komuny oczyszczały ich ze zbrodni popeł- 
nianych przez komunistów i wskazywały 
przyczynę rozszerzanych fałszów przez 
niektóre dzienniki francuzkie. Niektóre, 
gdyż ogół dziennikarstwa bronił zawsze 
honoru polskiego i bynajmniej nie obwi- 
niał ani emigracji ani kraju. 

Nie tylko od czasu wojny francuzko- 
niemieckićj pisałem, że emigracja polska 
nie ma racji bytu we Francji — wten- 
czas gdy Galicja może i powinna dawać 
nam przytułek u siebie, ale od czasu 
istnienia Kraju wszystkie „moje korespon- 
dencje z St. Etienne o to się upominały. 
Zgadzam się zupełnie z listem mojego 
kolegi paryzkiego zamieszczonym w Nr. 
241 Krajuże „powinniśmy łopuścić Fran- 
cję“ lecz korespondent dodaje „bez ha- 
łasu i odgrażania,* i w urzeczywistnienie 
tego zamiaru, a w odpowiedzi na mój 
list pisany przed trzema miesiąca- 
mi, zamieszcza nieopatrzny list, bo pe- 
łen nienawiści dla Francji. Gniewem lub 
nienawiścią nie przekonamy opinji, go- 
dność narodowa nic na tem nieskorzysta 
a ponieważ jesteśmy we Francji, do nas 
należy bronić prawdy, gdyż chociaż nas 
„spotwarzano,* nie odebrano nam prze- 
cież możności protestowania, pisania do 
dzienników, tłumaczenia się lub obrony, 
jak to utrzymuje korespondent paryzki. 
Wielu wypuszczonych z pontonów na- 
szych rodaków i list p. Tokarzewicza 
niedawno zamieszczony w Kraju jest te- 
go dowodem. — Nie usprawiedliwiałem 
gwałtów dokonanych na naszych roda- 
kach, w pierwszći chwili wejścia wojsk 
wersalskich do Paryża, lecz tak samo 
jak Francja nie może obwiniać Polski za 
udział w komunie garstki naszych roda- 
ków, tak.samo my nie możemy zwalać 
winy na całą Francję za niewinne roz- 
strzelanie kilkunastu Polaków. ę 

Protest kilku Polaków zamieszkałych 
w Paryżu, którzy za istnienia jeszcze ko- 
muny, zaznajamiali opinję francuzką i 
błąd popełniony przez zbłąkanych na- 
szych Ro dAKÓW: odrzucali od reszty emi- 
gracji, przynosi zaszczyt tym, — którzy 
mieli odwagę za rządów gwałtu podpisać 
ów protest. Podany następnie memorjał 
przez komitet emigracyjny rozszedł się 
po całéj Francji i wywarł jak najlepszy 
skutek, a od czasu upadku komuny, na- 
wet nieprzyjazne nam dzienniki przyci- 
cehły, gdyż nie tylko opinja publiczna — 
lecz sprawiedliwość i sądy wojenne wzię- 

w rękę sprawę komunistów. 

W czasie więc, kiedy prawda bierze 
górę, kiedy coraz więcej jest widocznóm 
jak mała liczba Polaków należała do ko- 
muny — w czasie kiedy sądy wojenne 
wypuszczają naszych rodaków .z ponto- 
nów jako niewinnych, nie rozumiem 
z jakich powodów, korespondent wasz 
paryzki pisze, że „Polacy tłukli wersal- 
czyków bez litości, że bez ich współu- 
działu, Paryż poddałby się w dni dzie- 
sięć, na to zgoda i to przyjmuje- 
my na nasze karby. 

Korespondent /X nie może i nie ma 
prawa wyrażać takich zdań w imieniu e- 
migracji. Emigracja nasza jako ciało po- 
lityezne , może rządzić się rozmaitemi 0- 
pinjami, lecz nie zdaje mi się, żeby ko- 
respondent paryzki. mógł znaleźć wielu 
naszych rodaków na emigracji, którzyby 
z pewną chlubą pisali, że bili Francuzów, 
może on to mówić tylko w swojem imie- 
niu i w takim razie nie będzie rzeczą dzi- 
wną, że wyraziwszy podobną opinję, „skry 
je się do piwnicy, zapierając imienia pol- 
skiego.“ 

Nie podnoszę innych zarzutów skiero- 
wanych przeciw mnie, gdyż dziennik pu- 
bliczny nie może być miejscem polemiki 
dwóch korespondentów, różniących się. z 
sobą w zapatrywaniach, chcę raczćj być 
przekonanym, że mój kolega paryzki przez 
jakąś osobistą niechęć względem mnie. 
wystąpił z korespondencją w tak czar- 
nych kolorach malującą Francję. Nadmie- 
niam przytem, że gdyby ten mój list wy- 
wołał jakąś odpowiedź korespondenta pa- 
ryzkiego skierowaną przeciw mnie, zosta- 
nie ona pokryta milczeniem , gdyż w rze- 
czach publicznych , giną osobistości. 

Chcę jeszcze wspomnieć o rzeczach o- 
gólnych dotyczących emigracji. 

Nie zdaje mi się, żeby dala polska e- 
migracja powrócić mogła do Galicji po- 
ty, póki ten odłamek osa nie jest pe- 
wien swego losu. Pom1mo miłość do 
kraju i przez miłość dlań, do- 
świadczona emigracja polska, nie mając 
ufności do rządów austrjackich , nie chcia- 
łaby się narazić, żeby po dłuższym lub 
krótszym pobycie w kraju, ze zmianą 
rządów lub w skutek jego fantazji na 
nowo musiałą wziąć do ręki kij tułaczy. 
Wygnańcy polscy nie boją się nędzy i gło- 
du, są oni obeznani ze wszystkiemi nie- 
szczęściami, lecz przykrzejszem i więećj 
upokarzającem dla honoru polskiego jest 
szukanie protekcji między obcymi, b 
otrzymać jakieśkolwiek miejsce, jakikol- 
wiek zarobek na swoje utrzymanie, a zda 
rza się, że pomimo najszczerszych usiło- 
wań, czasem trudno jest o miejsce. Wie- 
lu jest z naszych rodaków, którzy dosłu- 
żyli się emerytury na prowincji Francji, 
urzędnicy np. drogowi mają swoją eme- 
ryturę płatną nie przez państwo lecz wy- 
łącznie przez departament , w którym do- 
służyli się i tacy z większą trudnością 
mogliby wyruszyć z Franeji. Podobnież 
jak i wielu starców obarczonych familija- 
mi, dla których muszą tu pozostać. 

Z zasłużonych szczątek naszćj armji 
1831 r. wielu jest takich, którzy byliby 
przedmiotem czci i uwielbienia w kraju, 
a w skutek przebytych chorób i nieszczęść, 
nie mogliby odbyć wielkićj podróży. Gdy- 
by kraj był wolnym, wyryłby ich imio- 
na na pomnikach polskich, Galicja nie 
Jest w stanie otwierać u siebie aa iea 
w którychby opieka narodowa mogła od- 


dawać cześć zasłudze i w tym samym 


czasie podtrzymywać istniejące podobne 
instytucje na tułaetwie. Lecz nie rozwa- 
lajmy rzeczy istniejących, zakłady na e- 
migracji powinny być wspierane przez 
cały naród i muszą one istnieć póki nasi 
starzy zmuszeni zostać we Francji, są 


zniewoleni w nich szukać schronienia. 


Szkoły w Paryżu z wychowaniem pol- 
skiem, powinny być podtrzymywane, je- 
źli chcemy, żeby dzieci emigrantów lub 
wdów po nich pozostałych, mowiły i kształ- 
ciły się po polsku. Wszygcy zarówno ko- 
chamy i wyglądamy Polski, żyjemy na- 
dzieją, lecz nie możemy orzekać o przy- 
szłości Galicji i narażać na niepewne lo- 
sy, naszych zasłużonych inwalidów, jako 
też dzieci po polsku dziś kształcących się 


we Francji. Róbmy to co, możemy w Ga 


licji dla powracających z wygnania roda- 
ków, lecz zapewnijmy także istnienie za- 
kładów na tułactwie, chociażby np. w 
przewidywaniu wojny Austrji-z Rossją w 


czasie którćj, byt podobnych zakładów 


w Galicji byłby zachwianym. 


Cześć i honor należy się ludziom do- 
bréj woli, wielkim naszym patrjotom , któ- 
rzy pieniędzmi, ofiarą lub własnem sta- 
raniem wznieśli polskie instytucje na tu- 
łactwie. Jednym z takich bez zaprzecze- 
nia najzasłużeńszym , najgodniejszym , że- 
by Polska przekazała jego imie przyszłym 
pokoleniom, jest dr. Gałęzowski, który 
dziś znajduje słaszne uznanie w kraju, a 
podróż jego po Galicji i Poznańskiem, nie 
jednę łzę utrze na emigracji, nie jedno 
zaniedbane dziecko tułacze przyciśnie na 


łono wielkićj familji polskiej. 


Wiadomości z literatury i sztuki. 


Teatr. — Koncert wczorajszy p. Wieniaw- 
skiego zgromadził liczna publiczność do teatru, 
która z przyjemnościa słuchała gry artysty od- 
znaczajacćj się wielką biegłościa, jakkolwiek 


brak jéj jeszcze należytego cieniowania. 


Komedyjka Musseta „Kaprys,* którćj djalogi 
sa trochę rozwlekłe i drobiazgowe, przez dobra 
grę panny Urbanowicz w roli Matyldy i pani 
Hoffmann w roli p D. Lery wiele zyskała. 
Pan Ładnowski nie zupełnie dobrze pojął rolę 
Młody małżonek, Francuz, który tak 
łatwo ulega wdziękom kobiecym jak on, nie 
powinien być takim mrukliwym, ale więcój 


swą. 


lekkim i swobodnym. 


Dnia 20 bm. dawał we Lwowie Władysław 
hr. Tarnowski koncert na fortepjanie na 


dochód towarzystwa „Opieki narodowój.* 


Młody artysta popisywał się z utworami sa- 
mych klasycznych mistrzów, jako to: Bethoven, 
Bach, Schumann, Weber, Szopen, Szubert, 
Liszt itp. Gra jego pełna poezji i uczucia zro- 
biła silne wrażenie. Mechanizm hr. Tarnowskie- 
go nie dorównywa może dzisiejszćj biegłości 
innych fortepjanistów, na niejedno pojęcie gry 
jego możnaby się nie zgodzić; ale mimo to jest 
w grze jego tyle rzewności, oryginalności, tyle 
natchnienia; zpod paleów jego płyna tony tak 
miękko, marząco, dźwięcznie,— że publiczność 
hucznemi oklaskami, bukietami i wieńcami dzię- 
kowała artyście za wieczór przyjemnie spędzo- 
ny i za szlachetny trud z jego strony podjęty 
w celu przyjścia w pomoc instytucji narodowćj. 

Tadeusz Kościuszko i rozbiór Polski, 
przez Franciszka Rychlickiego. Kraków 1872. 

Jważamy za obowiązek zwrócić uwagę pu- 
bliczności na ksiażkę pod powyższym tytułem 
w tych dniach wydana, chociaż nie watpimy, 
żę ona dotychczas w niejednych rękach jaż się 
znajduje. Przedmiot téj książki, nazwisko Kos 
ściuszki tak sympatyczne i drogie dla polskie- 
go serca, zapewne skłoniły już niejednego z 
czytelników do zaznajomienia się z tą pracą 
A praca to bardzo poczciwa 
Z goracćm sercem, z uwielbie- 
niem i miłością dla bohatera narodowego wział 
się do nićj autor, nie widząc w naszćj litera- 
turze dokładnego i wyczerpującego żywota Ko- 
ciuszki. Słuszne są jego skargi w tym wzglę- 
dzie, że dotad nie napisał nikt bjografji Ko- 
ściuszki, jakiejby mogły się spodziewać sława 
Niezaprzeczenie jest to 
postać, domagająca się Plutarchowskiego pióra, 

bez zapuszczania nawet na prawdę zasłony, 
bez tego poetycznego tchnienia, z jakim Plu- 
tarch przedstawiał swych bohaterów, zdolna 
stać się ideałem i wzorem obywatelskićj cnoty. 
Historja sama bardzo wiele już tutaj zrobiła. 
Kościuszko nie czekając na rękę takiego na- 
tchnionego historyka, stał się już legendową 
postacią. Jego trumna w królewskich grobach, 
jego mogiła wznosząca się nad Krakowem, 
wspomnienie Racławice i Maciejowic, przema- 
wiają do nas głosem poetycznym, jakby o ja- 
kim bohaterze czasów mitycznych, którego 
Schwycić ten 
urok poetyczny, odziać nim rzeczywiste wyda- 
rzenia historji, i zgodnie z prawdą, a zarazem 
nie mijając się z tradycja, przedstawić tę po- 
stać, byłoby zadaniem tego, ktoby chciał być 
dla Kościuszki Plutarchem, a narodowi dać ży- 
wot męża, jaki mógłby być policzony między 
dzieła stanowiące niejako naszę Biblję naro- 


p. Rychlickiego. 
i sumienna! 


i zasługi tego męża. 


przechowała tylko tradycja... 


dowa. 


ona podała mu pióro do ręki. 


uką i pobudka do naśladowania. 


Z tego punktu należy się na tę ksiażkę za- 
patrywać, i nie wchodzić z nia w ścisły rachu- 
Szanowny autor sam zapewne 
wić, że nie stworzył dzieła, jakie było jego 


nek literacki. 


marzeniem, że jego praca nie jest tym pomni 


kiem, jaki literatura winna wystawić Kościuszce, 
i jaki mu wcześnićj czy późnićj wystawi. Mu- 
simy tutaj poprzestać na szlachetnych chęciach 
autora, i być mu wdzięczni, że w_niejednój 
pamięci odświeży czyny i żywot takiego czło- 
wieka jak Kościuszko, i że niejednego (przy 
braku podobnych dzieł w naszćj literaturze) 


może z niemi bliżój i dokładnićj zapoznać. 
Nie można bowiem tego milczeniem pominąć, 
Że ksiażka ta nosi na sobie widoczne ślady 
usilnćj pracy i studjów. Bardzo skrzętuje zbie- 
autor zkad inógł do nićj materjały, a nie 
bez wpływu pozostaną także niektóre jego kry- 
tyczne uwagi nad wypadkami i wydarzeniami 
z życia Kościuszki, które opisywane bez histo- 


Podobna myślą był porwany p. Rychlicki i 
Ośmdziesięcio- 
trzyletni starzec, aby dać folgę swoim uczu- 
ciom i uwielbienia jakićm był przejęty dla 
wielkiego w ojczystych dziejach męża, napisał 
tę książkę z pewnym wyrzutem dla ziomków, 
że się dotąd na to nie zdobyli, że nie spisali 
bjografji Kościuszki takićj, na jaką zasłużył i 
jaka dla następnych pokoleń mogłaby być na- 


pierwszy wymyślił, 
książki do drugićj. 


czasy. ° 


ce. 


rycznćj podstawy, albo na wiarę kogoś eo je 
przepisywano z jednéj 
Mianowicie zdawały nam 
się pod tym względem nie bez znaczenia, spro- 
stowania i wyjaśnienia dotyczące pierwszego 
pobytu Kościuszki w Ameryce i jego udziału 
w wojnie o niepodległość amerykańska. Autor 
poczynił je na podstawie historyków amery- 
kańskich: Irwinga, Bancrofta opisujących te 


Zapał, jakim autor przejęty był dla swoje- 
go przedmiotu, musiał się także udzielić ksiaż- 
To też pomimo niektórych zboczeń i epi- 
zodów odbiegajacych od głównćj rzeczy, czyta 


się ona z interesem i pobudza nieraz do my- 


ślenia. 


nagroda. 


skiego. 


Zywości pióra i głębszego wniknienia 
w dzieje nie można autorowi odmówić, a uczu- 
cia, jakie przez to obudza w czytelniku będa 
zapewne dla niego dostateczna i upragniona 


W Pradze wyszedł kieszonkowy słownik 
polsko-czeski, ułożony przez J. B. Postran- 


6 
Kronika potoczna i rozmaitości. 


Muzeum techniczno-przemysłowe kra- 


p. Aleks. hr. Przeździecki: 


sali wykładowej. 


szkoły składam podziękowanie. 


kowskie. — W sali muzeum techniczno prze- 
mysłowego, dnia 23 listopada we ezwar'ek, od 
godz. 12 do 1 będzie miał publiczny odczyt 
„O kongresie an- 
tropologicznym i archeologji przedhistorycznćj, * 
odbytym w zeszłym miesiacu w Bolonji, Pre- 
legent objaśni odczyt okazami wielu zabytków, 
tych właśnie, które były przedstawione na onym 
zjeździe, a odnoszacemi się do pierwszych śla- 
dów człowieka na ziemi, jego sposobu życia, 
przemysłu, stosunków do otaczającćj go przy- 
rody it. p. Biletów dostać można w muzeum 
techniczno-przemysłowóm i przy wejściu do 


Pan Głowacki, radca miejski, ofiarował 
dla szkoły miejskićj św. Szczepana na Piasku 
pięć zeszytów ze wzorkami rysuskowemi, za 
który to dar szlachetny serdeczne w imieniu 


( Jan Balcarczyk, nauczyciel dyrygujący. 
Wiadomości kościelne. — Dnia 1 mb. u- 
marł w Podhajczykach w pow. przemyślańskim 


archidyecezji lwowskićj pleban obrz. gr. kat. 


ksiadz Bazyli Makowski, liczac lat 67 


i. 


Parafja tego probostwa wraz z filjami w Dwo- 
rzysku i Pohorylcach liczy dusz 902; czysty 


dochód roczny obliczony jest na 112 zła., a 


aatki i dodatki plebańskie. 


fundusz religijny uzupełnia kongrue do 315 
zła., dopłacajac rocznie 203 zła., i pokrywa 
wszystkie podatki i dodatki plebańskie. 

— Dnia 8 bm. w Strutynie w powiecie zło- 
czówskim archidyecezji lwowskićj umarł kapelan 
gr. kat. ks. Djonizy Wołoszyński, licząc lat 55. 

Parafja téj kapelanji wraz z filja w Kijkowie 
liczy 500 dusz. Główne jćj uposażenie stano- 
wią 56 morgów ról i łąk w średnićj, przeważnie 
żytnićj glebie; czysty dochód roczny obliczony 
jest na 99 zła., ku czemu fundusz religijny do- 
płaca rocznie 122 zła. dla uzupełnienia kongruy + 
na 210 zła., a prócz tego płaci wszystkie po- 


dotad gr. kat. probostwo w Grzymałowie pow. 


skałackiego. 


— Do parafji opróżnionego probostwa w Ko- 


podatki i dodatki plebańskie. 


w. Poznańskićm. 


spis ludności. 


życia. 


8,640, Wieluń 5,768. 


lęłzianach należy dusz 923; główne uposaże- 
nie stanowią 45 morgów ról i łąk w dobrćj — 
przeważnie pszenicznćj — glebie, a czysty do- 
chód roczny obliczony jest na 88 zła. Fundusz 
religijny dopłaca rocznie 227 zła., aby uzupeł- 
nić kongruę na 315 zła.; nadto płaci wszystkie 


Fundusz bibljoteki Raczyńskiego w Po- 
zmaniu wynosił dnia 1 lipca b. r. 41,406 tal. 

Pokład węgla brunatnego w głębokości 
tylko 12—18 stóp odkryto w Słonawskich 
olędrach, wsi odległćj pół mili ad Obornik, 


W Prusach odbędzie się dnia 1 grudnia r. b. 


Mikołaj Turgeniew, znakomity powieścio” 
pisarz rossyjski, umarł w Paryżu w 84 roku 


Wypadek. — Kur. War. dowiaduje się od 
osób przybyłych w piatek koleją warszawsko” 
terespolską, iż na drodze żelaznćj. brzesko” 
smoleńskićj, wieczorna porą dnia poprzedniego 
spotkały się dwa pociągi próbne towarowe: 


Kilkanaście wagonów jest rozbitych, lokomo- 


gonach pociagu. 


Amerykańska wielorybia flota. — Z 
nolulu przez San-Francisco przyszła wiadomo 


tywy mocno uszkodzone i kilka osób poranio” 
nych, mówią nawet o wypadkach śmierci. Po” 
wodem tego wypadku była podobno ta oko” 
liczność, że oba pociagi były popychane, nie 
zaś ciągnione przez lokomotywy i nie miiś 
latarń zwykle umieszczanych na ostatnich W% 


Ho- 
ść 


o wielkićm nieszczęściu, które poniosła am 


dło na mieliźnie. 


kańska wielorybia flota na Lodowatóm mor%"* 
Dwadzieścia okrętów które stały na Pólnocm 
morzu pomiędzy Point-Belcher i Vainorig 
Inlet, zostały przez lody Ściśnione i opusze%0% 
dnia 13 września, 13 innych zatoneło lub 05 
Załoga z tych 38 okrętów 


1200 ludzi i 90 oficerów, została ocalona Prze 
inne okręty wielorybićj floty tak, że nie PTF 


funtów sterlingów, 


Teatr. — We czwartek dnia 23 listopf 
danćm będzie: „Panie kochanku, ane $ 


szło opłakiwać žadnėj straty w ludziach. 
kowie przybyli do Honolulu, a 90 oficeró 
San-Francisco. Straty obliczono na 1,500: 


Majt 


w do 
000 


de 


dramatyczna w 3 aktach, przez I. J. Krasz® A 


skiego. 


Dom bankowy Ludwika Helcla w 


mo 
kie! 
Javit 


aż po dzień 2 grudnia r. b., celem odsy 4 
onych do Berlina tamże zawiązanemu ką: 


tetowi. 
Ce 


HOTEL SASKI. Przyjechali: ks. Woj 


Towarnicki proboszcz z Cerekwi, Ada 
niowski ob. z Podola ros., Bolesław 


m 
B 


ciech. 


ges 
i chaf! 
kowie, otrzymał od banku Discontogesellse 
w Berlinie upoważnienie do dalszego przy) 
wania 71/07, obligacji kolei rumunś 


| 


| 


r] 


— Dotychczasowy gr. kat. pleban w Kolę: 
dzianach w pow. czortkowskim archidyecezji 


Iwowskićj ks. Aleksander Hankiewicz otrzymał 
d. 14 bm. kanoniczną instytucję na opróżnione 


maa EEN 


| 
1 


Ludność miast i niektórych osad w gub., 
kaliskićj w r. 1870 była następujaca: Kalisz 
miał ludności 18,088, Błaszki 3,7707 Słupca 
2,266, Konin 8,008, Koło 6,499, Dabie 3,213. 
Łęczyca 6,488, Ozorków 9,058. Turek 7,00%, 
Warta 4,490, Sieradz 6,398, Zduńska- Wolska 


SAGE zaw 


1 


l (| KRAJ z czwartku 23 listopada. 


'Tobolski utrzymywał, iż nie mógł wcze- 
śnićj płacić długów bez decyzji minister- 
stwa, co do podziału ich na raty, co parę 
lat się ciągnęło, a dowody tego są u je- 
go obrońcy, adwokata Jakubowskiego; iż 
fundusze na spłatę posiadał dawnićj, a 
dług Grobnera zapłacił jak termin nad- 
szedł, oraz iż o stosunkach ks. Jasińskie- 


wł. d. z Galicji, Józef Konopka wł. d. z Mo-|. Pszenicę 851/, ft. 7.05—7.10, za '88 ft. 
gilan, Aleks. Dydyński wł. d. z Raciborska. |7.15—7.25.; żyto 80 ft. loco Wiedeń 4.15; 


n aey | joczmień 72 ft. 3.17, 74 ft. 3.50; kukurydze 
| węgierską (za centnar cłowy) 5; owies węgier- 

Gospodarstwo, przemysł i handol. jski 48—52 ft. 2.16—2.32, loco Raab 1.98 
do 2; ziemniaki 1.75, groch 9, soczewicę 9, 

CENY bób 7.50.—Funt masła 0.57, topionego 0.67, 


szmalcu 0.38, 
Peszt 18 listopada. (Targ zbożowy.) — Do- 
wóz mały, chęć kupna słaba, ceny bez zmiany. 


na targowicy publicznój w Krakowie 
dnia 21 listopada 1871 r. 


zła. c. do zła. c. ; 
: ZLY y Bu Płacono pszenicę za 81 ft. 6.40, za 83 ft. 
Mierzyca Pszenicy zimowej A aal : 50 1.05, za 87 ft, -7,15, Żyto utrzymuje się w 
p pna a A EAN 875 [cenie 8.85—3.90. Jęczmień spokojnićj 2.70 
SRA 1871, 2— |00 3.03. Owies1.95—1.97. Proso 3.05—3.15. 
4 E EE) r 4 50 A 5 — Spirytus po 58 e. za stopień. Olćj 33 zła 
si rasa py 3 za centnar. 
£ nani duer Z sę p z Wrocław 18 listop. — Płacono za pszenicę 
4 Tatarki WE” 2 50 4— |za 88 fnt. 102 srbr., żyto 84 ft. 72 srbr., 
š Pra Wan 3 50 4 — [owies 50 ft. 33 srbr.— Rzepak 150 ft. brutto 
` Koniezyny:WAZÓJ, 30 — 35 — 370 SET. ; olćj rzepakowy 142/, tal., na gru- 
»  Ziemniaków .... 1871, 2— |dzień 141), tal. => 
zuje. wiBiana 5... 2. ASY 1 40 pi żeć fa 1000 Trall. 231/, tal., na grudzień 
» Błomy...o.asat; — 90 1 —  |22%4 tal. 
pb. Mosa A T 7a i żę Druga wystawa międzynarodowa od. 
? „iP x będzie się w roku 1872 w Londynie i potrwa 
2. 2 tółowij 7a s zo od 1 maja do 30 września. 
Ter Ci E K Pe Lińgąch ot Lg Oprócz sztuki w ogóle, przemysłu artysty- 
TR Ea 25 cznego i nowych umiejętnych wynalazków ma 
i: zma Eeoa i 3 pp PR: g |wystawa ta obejmować wszelkie wyroby z ba- 
7 sia zi PEP ASI 33 46 ŚL A wełny, klejnoty prawdziwe i naśladowane, in- 
i Sati * w. PRI PTEE RAT klei muzyczne pank AN papier 
a poz LEE EA i wyroby z papieru, materj o pisania i ry- 
awg Bo pany") pc aenema re 25 ALARA przedmioty akustyczne, nakoniec 
y KO zę oć ż4 s 46 płody surowe, maszyny i postępowanie przy 
d Eih nd ei aaan = produkcji powyższych przedmiotów. 
` S ETT, ią Artyści, technicy i przemysłowcy, którzyb 
Garniec Spirytubu na 900, 3 — 3 50 ieli Ain b Rej beta 7? yy 
Oka 800 so ə 50 [mieli zamiar obesła pomienioną wystaw, winni 
" owity na ver 3 75 |zgłosić się wtym względzie najdalćj do 80 bm. 
K z J A ią mę ON 1 60 1 65 do wiedeńskićj izby handlowćj i przemysłowej, 
R LOC. 0-0 toth a NÓR austrjackich wyrobów. — Na- 
tóchow "4 ię 1 g5  |stepujacy wykaz dowodzi, o ile powiększył się 
5 BP e s 40 [Wywóz wyrobów austrjackich od lat dziesięciu, 
9 aP c» NE h , 30 |tak dalece, że w niektórych gatunkach wzrósł 
$ zd sw ne S i 10 115 |9 100 pet. Przedstawiamy tu ruch wywozowy 
«arena mój — 85 — 90 |7 trzech lat pomiędzy 1861 i 1871. 
z Ą pd Er ra aż 95 Pei I tak wywieziono z monarchji austrjeckiéj w 
3 dd DOZĄ = 8560190 centnarach cłowych w aa "giez 3 
» erretrato 1861 1 
= wbity te tej A p: 38 r hw szklanych . 105,741 150,305 189,808 
2E STERNA AET TUT » zZzdrzewa.. 62,869 112,611 136,413 
an: a C 1050 | r. z żebaza .. 93,489 92,520 99,558 
2 PAEA (22 g —  |papieruiwyr. zpap. 41,703 63,640 95,330 
Sag (50 Fag = On 32 — wyrobów z gliny „ 18,958 wk AKC > 
s x a 236 07 zapałek ...... 32,850 36,611 44,440 
AŻ SLE + zako maszyn ...... 28,584 37,149 44,219 
w. 0 A A go |przetworów chem. 13,841 28,869 40,526 
Centnax wied. węgli eż aAA AEA 70 (Wyr. wełnianych . 24,926 26,656 37,188 
01 1 jmworefakiai, — 65 | y, glatein= 14,788 * 60,594 86,067 
SŁ skóriwyr. znich. 11,5 ,231 y 
Sporządzono w biurze komisarjatu targowego. | s wiéc Tikrdh si 4,772 6,929 _ 9,849 
peferendarz magistratu: J. Rupalski. |stpien i strojów 1 ';b,268 — 0,894 TAN 
Komisarz targowy: Siermontowski. instrument. muzycz. 4,078 3,885 4,826 


Delegowani obywatele: 
Kasper Reiner. 
Józef Pochwalski, 


Wywóz wszystkich towarów razem wziętych 
zwiększył się przecięciowo o 80 pet od roku 
1861; mimo że wówczas ażjo od srebra było 
więcćj niż dwa razy większe, gdyż w pierwszćm 
półroczu 1861 wynosiło 46 pet, a w tymże o- 
kresie 1871 tylko 22 pet płacono na srebrze. 
Wywóz nieczystości z misst. — Sprawa 
ta zawikłana nie została dotychczas rozwiązana 
i ludzie zajmujący się nia nie moga wynaleść 
systemu odpowiedniego potrzebie. ` 

Nowy przykład w tym względzie nastręcza 
Berlin. Zamierzają tam zaprowadzić mieszany 
system usuwania odchodów ludzkich, w części 
przez kanały, w części przez wywożenie w be- 
czkach. 

Gospodarstwo wiejskie zachowuje się dotąd 
w téj sprawie bardzo obojętnie, a dopóki ono 
nie zacznie używać nieczystości tych do uży- 
zniania pól, dopóty o racjonalnym systemie 
wywozu mowy być nie może. 


a 
Sprawy sądowe. 


Księgosusz panuje w Zwańcu i innych po- 
bliskich miejscowościach nad granicą państwa 
rosyjskiego. x p, 

Z tego powodu zaprowadzono w powiecie 
borszczowskim trzymilowy okręg zarazy, do 
którego wcielone zostały następujące miejsco- 
wości: Kozaczówka, Okopy, Bielowce, Borysz- 
kowce, Paniowce zielone, Kudryńce, Zawale, 
Nowosiółka, Zalesie, Michałówka, Dźwiniaczka, 
Wołkowce, Dźwinogród, Latkowce. Trubczyn 
i Babińce. i 

Wstrzymano wszelki ruch bydłem rogatém 
poza obrębem każdćj z tych miejscowości i za- 
stanowiono targi na bydło rog. w Kudryńcach. 


— 
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Wiedeń 18 listopada. (Sprawozdanie giełdy 
zbożowćj,) — Jak zwykle ku końcowi roku, in- 
teres zbożowy obraca się w ciasnych granicach. 
Zaufanie posiadaczy co do rychłego podniesie- 
nia się cen, nie jest zachwiane; owszem w sku- 
tek małych dowozów i zmniejszenia się przy- 
wozu zamorskiego do Europy zostało takowe 
wzmocnione, zwłaszcza że przy nadchodzącćj 
mroźnćj porze dowozy na targi się zmniejszą. 

Na dzisiejszćj giełdzie zbożowćj ceny psze- 
nicy uległy małćj zmianie, ale obrot niewielki. 
Żyto spadło o 10 e. Jęczmień tylko najlepszy 
utrzymał się w cenie, lichsze gatunki spadły o 
10—15 c. Kukurydza utrzymuje się w cenie. 
Owies mało ma pokupu, spadł o 3 c. O mąkę 
mały popyt, ceny bez zmiany; gdyby jednak 
byli konsumenci, mogliby ja po zniżonćj cenie 
kupować. 

Notowano urzędownie: 


Kraków 22 listopada. 

Sprawa Tobolskiego. W dalszym ciągu 
rozprawy, we wtorek po południu, prze- 
paa aeia zapytywał oskarżonego: dla- 
czego przez cztery lata nie spłacał dłu- 
gów hipotecznych, a dopiero w 1868 r. 
zapłacił 2000 złr., czy wcześnićj nie miał 
na to funduszu i w jakich stosunkach był 
ks. Jasiński, brat p. Tobolskiej, z księ- 
dzem Brzechfą; prokurator za nadmie- 
nił, iż z ekstraktu tabularnego okazuje 
się, iż Tobolski w sierpniu 1869 r. za- 
płacił Grobnerowi 2000 złr. długu hipo- 
tecznego. 


go z ks. Brzechfą nie nie wie. 


Wreszcie sędzia zwrócił uwagę Tobol. 
skiego, że dowodem, iż Głowacki posia- 
dał listy zastawne, są specyfikacje tychże 
listów spisane w kilku egzemplarzach 

rzez Głowackiego, które to specyfikacje 
biegli uznali za pismo własnoręczne Gło- 


wackiego. 


Na to Tobolski odpowiada, iż to go 
wcale nie obchodzi i że tych specyfikacji 


nie widział. : 
' Przystąpiono do przesłuchania Karolin 
Breitel, kelnerki. 


ka dni po śmierci 


na kupno obligacji, obok wydatków na 
masie siebie Ę syna do szkół cho- 
dzącego, iż ukrywała pieniądze, które, 
jak twierdzi, z oszczędności zebrała, iż 
oprócz rzeczonćj obligacji jeszcze dwie 
po 100 złr. od Tobolskiego otrzymała, 
iż według zaprzysiężonego zeznania Ole- 
ksińskiej, przy końcu grudnia 1869 r. ża- 
liła się na Tobolskich, „iż oboje Tobolscy 
będą się czołgać przy moich nogach, o- 
raz iż sąd ma wszystkich w swoich rę. 
kach, a nie wie, kto czyn spełnił* — a 
nadto Oleksińska słyszała od Omowej, 
że Karolina Breitel przyznała się przed 
nią, iż pieniądze Głowackiego znalazła i 
Tobolskim oddała; iż Omowa namawiała 
Norberta Hamer w r. 1870, aby się żenił 
z Karoliną Breitel, bo ona ma pieniądze, 
ta zaś żaliła się przed Kessenbergową, iż 
jest biedną; wreszcie czynione jej były 
zapytania co do szczegółów choroby i 
śmierci Głowackiego, oraz stosunków jej 
z Tobolskim. 

Karolina Breitel w szczegółowych od- 
powiedziach wyparła się znalezienia listów 
zastawnych i oddania ich Tobolskiemu, 
zeznania Omowej i Oleksińskiej nie uzna- 
ła za rzetelne, posiadanie obligacji na 
1000 złr. przyznała, usprawiedliwiając się, 
iż przez 5 lat słażby uzbierała sobie pie- 
niądze z zasług, oraz z otrzymywanych 


r 


od gości hotelowych wynagrodzeń, które 


dziennie po 2 złr. a czasem i więcéj wy- 
nosiły; iż pieniądze te chowała w kufer- 


siadanie i żaliła się na biedę, aby siostra 


jéj niezamożna nie żądała o nićj wspar- 


cia; iż z Tobolskim nie miała bliższych 


stosunków, iż obligacji nie dostała od 
niego za milczenie o kradzieży, lecz pro- 
siła go o kupienie tójże i dała mu na to 
około 700 złr. a wer znowu 150 złr., 
za które on jéj kupił dwie obligacje po 
100 złr., lecz te wkrótce dla korzyści 
sprzedała. Nadto powa znane już 
szczegóły krótkićj choroby i zgonu Gło- 
wackiego, objaśniając: iż kiedy jego przy- 
jaciel Mierzejewski i doktór Warszauer 
szukali pugilaresu, ona znalazła tenże za 
iecem, bo wiedziała, iż Głowacki przy 
Buka na piecu kładł zwykle pugilares i 
pierścionek. Nadmieniła, iż ks, Jasiński 
często bywał u Tobolskich, oraz iż księ- 
dza Brzechfy nie znała. Nie przeczyła 
wymiany kuponów od obligacji, co usku- 
teczniała za pośrednictwem Tobolskiego 
i Hamera, a nawet prosiła Tobolskiego, 
aby się dowiedział, czy obligacja jej nie 
jest wylosowaną, co on dopełniwszy o- 
świadczył jéj, że taż obligacja jeszcze 
wylosowaną nie została. Na zapytanie, 
zkąd Tobolski wziął daną jćj obligację, 
wymawia się niewiadomością, 
Przystąpiono wreszcie do przesłucha- 
nia ks. Brzechfy, któremu sędzia prze- 
wodniczący przedstawił: iż on jest w o- 


rzewodniczący przed- 
stawia jéj, iż według zeznania siostry jéj 
Omojiij afyun rzed nią, jako w kil- 
łowackiego, znalazła 
w numerze hotelu przez tegoż zajmowa- 
nym, za komodą paczkę z listami za. 
stawnemi i tę oddała Tobolskiemu, który 
za to, aby o tém zamilezała, dał jéj obli. 
gację indemnizacyjną za 1000 złr., jednę 
z tych, jakie ks. Brzechfa przy wymia- 
nie listu zastawnego w kantorze Epsteina 
otrzymał, iż od tćj obligacji kupony za 
pośrednietwem Tobolskiego i Hamera wy- 
mieniała, iż będąc kelnerką pobierającą 
małe zasługi, nie mogła mieć funduszu 


ku swoim, dlatego zaś bide a ich po-! 


bowiązku odpowiedzieć na akt oskarże- 
nia, jako obwiniony o uczestnictwo w zbro- 
dni kradzieży z art. 185 i 186 ust. kar., 
gdyż ugruatowaućm jest podejrzenie, że 
na własności Głowackiego popełniono kra- 
dzież 15,000 rs. w; listach zastawnych, 
których numera objęte własnoręcznemi 
specyfikacjami Głowackiego, a zgodne 
z numerami kuponów w pugilaresie zna- 
lezionych, posłużyły do osiągnięcia tej 
pewności, iż ks. Brzechfa był w posiada- 
niu czterech z tych listów zastawnych po 
3006 rs., iż jeden z tychże zmienił w kon- 
toarze F'eintucha d. 25 lipca 1868 r. na 
dwa listy zastawne po 750 rs. i gotowi- 
znę 1140 rs.; w dniu zaś 27mym tegoż 
miesiąca i roku drugie dwa listy zastawne 
A pory] bankierowi Epsteinowi po 3603 
złr. 15 c, a czwarty list zast. wkrótce 
potóm wymienił w kantorze Epsteina na 
pięć obligacji indemnizacyjnych po 1000 
złr. z dopłatą w gotowiznie 178 złr. 15 c., 
oprzednio zaś dnia 9 lipca tegoż roku 
obolski sprzedał w kantorze Helela Sty 
list zastawny za 2250 rs.; następnie owe 
pięć obligacji indemnizacyjnych wziętych 
przez ks. Brzechfę z kantoru Epsteina 
były w posiadaniu Tobolskiego, który je- 
dnę z nich dał Karolinie Breitel; Tobol- 
ski i Breitlowa wymieniali kupony od o- 
bligacji aż do maja 1870 r. a potem wy- 
miana dalszych kuponów ustała i nikt się 
teraz nie zgłasza po nie. Protokół obej- 
mujący numera akcji u ks. Brzechfy przy 
rewizji znalezionych, został w sądzie sfał- 
szowanym; niejednostajne wreszcie tłó- 
maczenie się ks. Brzechfy co do własno- 
ści znalezionćj u niego kwoty 2000 złr., 
mającćj stanowić depozyt osoby pry- 
watnćj, albo własność księdza Brzechfy 
lub tóż jego brata; niewskazanie przez 
księdza Brzechfę osób, którym miał 
dać pieniądze ze zmiany listów zastaw- 
nych pochodzące, jednoczesne sprzeda. 
nie tychże listów po upływie roku od 
śmierci Głowackiego, tak przez księdza 
Brzechfę jak i przez Tobolskiego, wszy- 
stko to czyni księdza Brzechfę mocno 
podejrzanym 0 uczestnictwo w zbrodni 
kradzieży i zacieranie śladów tójże, a tłó- 
maczenie się jego, Ee listy zastawne 
pochodzące z kradzieży otrzymał przy 
spowiedzi i z niemi postąpił według da- 
nćj przez penitenta instrukcji, jako nie- 
udowodnione, nie zasługuje na uwagę i 
ogołaca go z środków obrony; ksiądz 
Brzechfa zbywając sąd tajemnicą spowie- 
dzi, pogorsza swe położenie, bo sąd musi 
to uważać z powyższych poszlak śledz- 
twem wykrytych za rzecz zmyśloną i ze 
względu na złą wiarę przyjąć za pewne: 
iż Sakrament pokuty tylko w 
bezbożny sposób do tćj brudnej 
sprawy jako pretekst użytym 
został, tóm bardzićj, gdy się zwróci 
uwagę na to, iż ksiądz Jasiński, brat To- 
bolskićj, jest kolegą ks. Brzechfy, oraz 
iż osoby, którym oddane miały być pie- 
niądze sposobem restytucji, zgłaszał y- 
by się do kasy z kuponami bez 
żadnćj obawy, a gdy to miejsca nie 
ma, zachodzi więc zła wiara, którćj z sa- 
kramentem pokuty mieszać nie należy. 

Ksiądz Brzechta w odpowiedzi na te 
waskie zarzuty sędziego obstawał przy 
tem : i 
iż żadnego udziału w dochodzonćj zbro- 
dni nie miał, iż listy zastawne powierzo- 
no mu na spowiedzi, albo przy konfe- 
Sjonale, albo późnićj w zakrystji, czego 
dobrze nie pamięta, iż postąpił z nie- 
mi według instrukcji przez penitenta u- 
dzielonćj, to jest, dał pieniądze sposobem 
restytucji osobom, których wymienić 
nie może, ze względu na tajemnicę spo- 
wiedzi, iż z osób tych dwie już nie żyje, 
a trzecia czy przy życiu zostaje, nie jest 
mu wiadomo, 

Tobolskiemu obligacji ani pieniędzy nie 
dawał i żadnych znim nie miał stosun- 
ków, zkądby zaś Tobolski otrzymał te 
obligacje, które ks. Brzechfa posiadał, 
wiedzieć nie może; o sfałszowaniu proto- 
kółu sądowego nic nie wie i niewinnie 
o to jest posądzonym, boby mu nie na 
sfałszowaniu nie zależało; 2000 złr. zna- 
lezione u niego są jego własne, z docho- 
dów uzbierane, a niejednostajne podawa- 
nie właściciela tych pieniędzy pochodzi 
ztąd, iż zapytywanie go o źródło tak 
małćj kwoty, ubliżało jego godności, 
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gdyż tyle lat będąc księdzem, mógł so- 
bie parę tysięcy zebrać. Wskazywać oso- 


by, która mu dała listy zastawne i osób, 


którym pieniądze płacił, nie może, bo 
to stanowiłoby odkrycie tajemnicy spo- 
wiedzi, do czego sąd zmusić go nie jest 


w stanie; listy zastawne zmieniał na pa- 
piery i monetę, stósownie do otrzyma- 
nćj instrukcji, nic zaś więcćj nad to, 
co powiedział, wyznać mu nie wolno, bo 
ppor kościelne wymagają, aby wszyst- 
co co ze spowiedzi pochodzi, o ile mo- 
żności ukrywać. 


Na tóm wczorajsze posiedzenie ukoń- 


czono. ~" 


Wiadomości telegraficzne. 


Brody 20 listopada. Pomimo zaprze- 
czeń dzienników rossyjskich, Rossja za- 
biera się do wystawienia kilku twierdz 


nad granicą austrjacką. N ajwiększe obwa- 


rowania mają być wzniesione w Dubnie 
i w Proskurowie; pierwsza ma mieć 140 


wiorst w obwodzie. Komisje w tym celu 
wyznaczone przybyły już na miejsce. 
Praga 20 ak Przybyli. już tu 
posłowie morawscy Prażak, Schrom i 
Wurm. 
W kołach feudalnych opierają się wy- 
słaniu delegatów na zjazd federalistów i 


żądają odroczenia go, raz z obawy, że: 


się nieuda, powtóre dla tego, że chcieli- 
by wprzód wiedzieć, co uradzą delegaci 
polscy w Wiedniu. Skrejszowski układał 
się w Zagrzebiu z stronniectwem narodo- 
wem. 

Praga 21 listopada. Przybyli już Pra- 
żak, Schrom, Costa, Vosnizk, Smolka, 
Bleiwieis i 2 delegaci z Tyrolu. 

Grac 20 listopada. Dr. Rechbauer wy- 
jechał do Wiednia. 

Linz 20 listopadu. Według nadesłanych 
tu wiadomości prywatnych, postanowiono 
już zawiązać sejm górno-austrjacki. 

Monachjum 20 listopatla. Izby zwoła- 
ne zostaną na dniu 1 grudnia. 

Paryż 30 listopada. Girardin, jeden z 
najgorliwszych zwolenników przywróce- 
nia konstytucji z roku 1848 przyjmowa 
ny był dzisiaj przez Thiersa. 

Rzym 20 listopąda. Papież przyjmował 
wczoraj Franchi'ego, który mu oddał 
własnoręczny list od sułtana. 

Konstantynopol 20 listopada. Server 
Pasza zapytywał pełnomocnika rumuń- 
skiego względem werbunków rossyjskich 
w Rumunji, o czem Porcie z wszelką 
stanowczością doniesiono. Pełnomocnik 
miał odpowiedzieć wymijająco i oświad- 
czył w końcu, że zasiągnie od rządu 
swego bliższych informacji. 
bji w Konstantynopolu otrzymał rossyj- 
ski order świętego Stanisława pierwszéj 
klasy. 


Przegląd polityczny. 


Zwracamy uwagę czytelników naszych 
na zamieszczoną powyżćj korespondencję 
ze Lwowa, donoszącą o utworzeniu się 
tamże nowego klubu postępowego. 

Z, pewnego źródła owiadujemy się, iż 
w pogłoskach krążących po dziennikach 
niemieckich o powołaniu hr. Grołuchow- 
skiego do ministerstwa, niema nie praw- 
dy; hr. Gołuchowski bawi wciąż we Lwo- 
wie, a jeżeli uda się do Wiednia, to w 
interesach przeważnie osobistych. 

„Książę Auersperg wezwał do siebie 
na naradę delegatów polskich“ — oto 
najnowsza wiadomość z Wiednia. Co de- 
legaci polscy radzić będą z takim cen- 
tralistą jak Auersperg, nie wiemy. Naszćm 
zdaniem, delegaci z ks. Auerspergiem nie 
powinniby wchodzić w żadne układy, — 
gdyż człowiek ten nieodznaczający się 
żadnym szórszym poglądem na sprawy 
polityczne austrjackie, zawsze będzie tyl- 
ko narzędziem w ręku wiedeńskićj kliki 
centralistycznój i mimo wszelkich obje- 
tnie, może nam tylko zawód zrobić. Ks. 
Auersperg nigdy nie wyemancypuje się 
z pod wpływów centralistycznych. 

Wolimy tysiąc razy dzisiejsze prowi- 
zorjum, aniżeli gabinet Auersperga — 
pp szkodzić nam nie może, ga- 

inet Auersperga może nam dużo za- 
szkodzić, 

W polityce zewnętrznej zaznaczyć wy- 
pada głosy dziennikarstwa francuzkiego, 
odzywające się za przymierzem francuz- 
ko-rossyjskićm i owacje dla wielkiego 
księcia Aleksego w Ameryce. Widzimy 


w tóm wszystkićm zamiar” Rossji zabez- 


Belgrad 21 listopada. Reprezentant Ser-| A 


pieczenia się z różnych stron na wypa- 
dek wojny — tenże sam cel ma podobno 
także rząd austrjacki, wysełając hr. Beu- 
sta do Londynu. Zręczny ten dyplomata 
ma znowu zapewnić Austrji pomoc An- 
glji na wypadek wojny z Rossją. 

Najważniejsza kwestja stojąca dziś nů 
porządku dziennym we Francji, reorga- 
nizacja armji, będzie jednym z główniej- 
szych przedmiotów obrad mającego się 
wkrótce znowu zebrać zgromadzenia na- 
rodowego. s 

Jak donosi Republicain, Thiers i Chas- 
seloup-Laubat zgadzają się na służbę 
przymusową; w niektórych innych punk- 
tach niema jeszcze zgody między nimi. 

Papież zdaje się mieć stały zamiar o- 
puszczczenia Rzymu w chwili otwarcia 
tam parlamentu włoskiego. Const. donosi, 
że papież w téj sprawie udał się osobi- 
ście do p. Thiersa z ominięciem p. Har- 


court. 
Ostatnie telegramy. 


Wiedeń 22 listopada. Poranne dzienni- 
ki jednomyślnie zapewniają, że na wczo- 
rajszem zebraniu pewnćj liczby znako- 
mitszych ezłonków stronnictwa konstytu- 
cyjnego, porozumiewano się z ks. Adol- 
fem Auerspergiem i przyrzeczono popar- 
cie jego programowi. Jako człónków przy- 
szłego ministerstwa wymieniają : Lassera, 
Stremayera, Glasera, Ungera, Chlumetz- 
ky'ego, Banhansa i Brestla. 

Paryż 22 listopada. Thiers w rozmowie 
o żądaniu papieża, by użyczono w Fran- 
cji schronienia, powiedział: Rząd nie wpły- 
nie w żaden sposób na postanowienie pa- 
pieża, jeżeliby jednak żądał schronienia , 
przyjmie go z największem uszanowaniem 
i odda mu do użytku zamek Pau. Wszak- 
że Thiers nie wierzy, że papież zechce o- 
puścić Włochy. 

Wersal 21 listopada. Niewiadomo je- 
szcze, czy rząd wniesie w zgromadzeniu 
narodowem przeniesienie siedziby rządu 
do Paryża: w każdym razie jednak. po- 


prze taki wniosek, i spodziewa się, że 


będzie przyjęty. 

apewniają, że rzeczywiście nastąpiło 
porozumienie się między hr. paryzkim a 
hr. Chambordem. Natomiast ks. Aumale 
i ks. Joinville szczerze godzą się na rzecz- 
pospolitą. 

Londyn 21 listopada. Z Konstantyno- 
pola telegrafują do Timeża, że ambasador 
angielski Sir Elliot winszował sułtanowi 
w imieniu rządu angielskiego przeprowa- 
dzonych w ostatnich czasach reform. 

Nowy Jork 20 listopada. W. księciu 
Aleksemu urządzono wielkie owacje. Je- 
neral Dix powitał go uroczyście. W. ks. 
Aleksy rzekł: przyjaźń między Rossją a 
meryką jest tak silną, że nic jéj zamą- 


Waszyngtonu z wizytą do prezydenta. 
Londyn 
słabł. 


Rzym 21 listopada. Król właśnie przy- 3 ; 


był. Na dworcu kolei przyjmował go ksią- 


żę Humbert, wszyscy ministrowie, wła- 


dze, gwardja narodowa i ogromne mnó- 
stwo ludu, który powitał króla z wielkim 
zapałem. Miasto przystrojone w chorą- 
gwie. 

Italie zaprzecza wiadomości, jakoby po- 
seł włoski w Petersburgu markiz Carra- 
ciolo podał się o uwolnienie. ceb 

Neapol 20 listopada. Przybyli tu dzisiaj 
w. książę Michał, Mikołaj i J 
księżna Anastazja z Rossji. 

Konstantynopol 21 listopada. „Ajencja 
Havasa i Reutera“ donosi: Powszechnie 
skarżą się na rozstrój w administracji, 
zwłaszcza co do ceł, poczt i telegrafów. 
Rozkazy sułtana względem przeprowadze- 
nia pewnych oszczędności, uległy, jak się 
zdaje, mylnemu tłumaczeniu. Usunięto 
kilku starszych urzędników w tych gałę- 
ziach zarządu i zastąpiono ich podwła- 
dnymi, mnićj zdolnymi urzędnikami. — 
Zmniejszono płace niektórych innych urzę- 
dników, gdy tymczasem ministrowie i 
wielkorządcy prowincji; pobierają dawne, 
nadzwyczajnie wygórowane płace. Zape- 
wniają, że zaszły ważne różnice w zapa- 
trywaniach niektórych członków gabinetu; 
oczekują przesilenia ministerjalnego. 

Kursa. — Wiedeń 22 listopada godz. 2. 
Akcje kredytowe 309.20. — Lombardy 


202.20. — Losy z 1860 r. 100.70, — Losy 


z r. 1864 143.50. — Akcje frankg-austr. 


124.20.— Napoleony -9.311/,,—Akcje kol. 


Usposobienie giełdy: stałe. 


ee ee A ZZ, 
Redaktor i wydawca dr. Ludwik Gumplowiez. 
Redaktor odpowiedzialny: Stan. Gralichowski. 


Wszystkim chorym siła i zdrowie bez lekarstw i kosztów! 
Revalescióre du Barry z Londynu usuwa następujące choroby: 


melancholję, chudnięcie, 


nerwowe, piersiowe, płucowe, choroby wsgtroby, 
nerek, tuberkuły, suchoty, asthmę, kaszel, 
bezsenność, słabość, herhoroidy, wodną puchlinę, febrę, zawrot głowy, 
kongestje, szum w uszach, nudności i womity nawet podczas błogosławionego stanu, 
reumatyzm, podagrę i bladaczkę. — 72,000 wyzdrowień, 


gruczoł, . 
niestrawność, 


diabetes, 
czego nie 


mogły dokonać żadne lekarstwa, a na co między innemi mamy świadectwo Ojca św., marszałka 


dworu hr. Pluskowa, margrabin z de Bréhan. 


Pożywniejsza niżeli mięso, Revalesciera zaoszczędza tak u dorosłych jakoteź u dzieci 


50 razy tyle, ile kosztują lekarstwa. 


Neustadt w Węgrzech. y 


Od kilku lat już nie mogłem się cieszyć zupełném zdrowiem; trawienie było nieregularne; 


cierpiałem na różne dolegliwości żołądkowe i zaflegmienie. 


Od dolegliwości tych uwolniło mnie. 


teraz 14-dniowe używanie Revalesciery, tak, że bez przeszkody mogę teraz wypełniać obowiązki 


mego zawodu 


TV. L. Sterner, nauczyciel przy szkole ludowej. 


W puszkach zawierających 1/, ft. 1 złr. 50 kr., 1 funt 2 złr. 50 kr., 2 ft. 4 złr. 50 kr., 


5 ft. 10 złr., 12 ft. 20 złr., 24 ft. 36 złe. 


Revalescitre Chocolate w tabliczkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 kr. 


2 złr, 50 kr., na 48 filiżanek 4 złr. 50 kr.; 
filiżanek 2 złr. 


20 złr., 576 filiżanek 86 złr. 


Sprowadzić można gdziekolwiekbadź za przekazem 
et comp. w Wiedniu Wallfischgasse 8; w Krakowie Jakób Goidwasser, przy 
pod nr. 70 i w aptece Józefa Trauczyńskiego pod 


w proszkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 kr. 
50 kr, na 48 Gliżanek 4 złr. 50 kr., na 120 filiżanek 19 


„ na 24 filiżanek 
, na 24 
złr., 288 filiżanek 


Pocztowym przez: Barry du Barry 
ulicy Grodzkiej 


„Gwiazdą;* w Peszcie Török; w Pradze 


J. Fürst; w Bernie F. Eder; we Lwowie Rotlender und Sigmund Rucker; w Czerniowcach 


Schnirch; w Klausenburgu J. Kronstiidter; 


w Bochni J. E. Bulsiewiez. 


Nieta nikt nie zaniecha czytać dzisiejsze ogłoszenie fabryki zegarków Filipa Fromma 


w Wiedniu. 


w swojćj własnćj osobie przytomnym. 


í Niech wszyscy piszą do niéj chcące stare zegarki zamienić lub nowe kupić, 
Wszelkie naprawy uskutecznia się tamże najlepiej, 
Każde piśmienne zamówienie wykonuje się tak 


a stare zegarki wyglądaja potem jak nowe. 
gustownie i dobrze, jak gdyby nabywca był 


22 listopada. Książę Walii za- - 
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Nr. 14.476. _ 


WEZWANIE 


Sejm królestwa Galicyi i Lodo- 


ło ośmdziesięciu mil dróg, za krajo- 
we uznać się mających, których stu- 
dya będą rozpoczęte z wiosną 1872. 


by życzyli sobie zająć się trasowa- 
niem, a następnie sporządzeniem 
projektów dla tych dróg, zechcą 
wnieść podania do Wydziału krajo- 
wego we Lwowie najdalej do I-go 
stycznia 1872 załączając oryginały 
lub wierzytelne odpisy posiadanych 
dokumentów, wyjaśniających ich 
kwalifikacyę. Każdy inżynier wyrazi 
"w podaniu zobowiązanie stawienia 
się we Lwowie na dzień 15-g0 mar- 
ca [872 r., jeżeli zostanie przez Wy- 
dział krajowy wezwanym. 
Warunki, na jakich mogą być 
Inżynierówie przyjęci, są następujące: 

a) Wynagrodzenie 100 złr. mie- 
= sięcznie w ciągu sześciu do siedmiu 
miesięcy ;. mnićj-więcćj połowę tego 
czasu na gruncie, drugą zaś połowę 
we Lwowie Inżynier spędzić będzie 
obowiązany. 

b) Inżynierowie potrzebni nastę- 
pnie do prowadzenia budowy tych 
dróg będą wybrani z liczby Inżynie- 
= rów trasujących, którzy umiejętnie 
i sumiennie wywiążą się ze swego 
zadania. 2461(1-3) 


Z Rady Wydziału krajowego. 
Lwów, d. 3 listopada 1871. 


= ZNALEZIONY 


w Tarnowie w omnibusie złoty naecialion 

w etui i złożony jest u naczelnika tamtejszćj po- 

czty, do którego właściciel zgłosić się zechce. 
2474(2-3) 


Prof. Dr. Wagner'a 


- IWSTRZYKIWANIE 


leczy*) w trzech dniach wszelkie wycieki 
cewki moczowćj i biała upławy u kobiet, 
nawet całkiem zastarzałe. — Cena flaszeczki 
z opisem użycia kosztuje 1 talar 20 sgr. — 
Za gotówke dostarcza zachowujac ścisła ta- 
jemnice F 2422(1-?) 
J. L. ELOoOlIz 

Friedrichstrasse, 74, Berlin. 

*) 25 letnie cierpienia gruntownie usuwa. 


PAPIER WLINSI 


Ogromne powodzenie tego środka pochodzi z 
jego własności doświadczonych, sprowadzania na 
| powierzchnię ciała zapalenia i rozdrażnienia naj- 
l zywotniejszych wewnetrznych części organizmu. — 
€ Najznakomitsi lekarze w Paryzu zalecaja Papier 

= Wiinsi na katary, grypę, zapalenie gardła, roz- 
ma drażnienie naczyń oddechowych (bronchitis), reu- 
= matyzmy w lędźwiach i nerwach biodrowych itp. 
Jednorazowe lub dwurazowe użycie wystąrcza. i 


= nie zostawia żadnego śladu oprócz świerzbienia. 


Je Dostać można w Krakowie w aptece pp. W. 
j CEJ gp pre i Trauczyńskiego; we Lwowie w aptece 
31649 iotra Mikolascha; w Brodach w aptece M. Kul- 


238 ; w Warszawie w składach materjałów apte- 
~ czmych pp. Galle, Mrozowskiego i Ludwika Spies; 
_ w Wilnie w aptece p. Ghrościckiego 

k 2166(11-22) 


F SZPRYCOWANIE BROU 


Jedyny środek hygieniczny zabezpieczający i 
niezawodqie leczacy wszelkie ślazotoki i upławy 
=- tak świeże jak i zadawrione. — Dostać można 
w Paryżu u wynalazcy BROU, Boulevard Magen- 
7 ta Nr. 158 — w KRAKOWIE u p. WW. Re- 
..ciyla aptekarza, oraz we wszystkich znacz. 
ə niejszych aptekach celniejszych miast Europy i 
' _ innych części świata. 2167(1-17) 


Inżynierowie ukwalifikowani, którzy- 
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Y GZUWIEK 


wieku lat 18 do 20, może znaleść pomieszczenie 
jako praktykant przy gospodarstwie wiejskióm. — 


meryi uchwalił nagłość budowy oko-| - u 


Wiadomość w Spytkowicach, poczta Zator. 
2465(1-3) 


według zdania profesorów na wiedeń- 
skićj klinice OPPOLZERA i HEL- 
LERA najwyborniejszy preparat za- 
sługujacy na pierwsze miejsce miedzy 
wszystkiemi w bandlu się znajduja- 
cemi, a którego nie należy mieszać z 
preparatem Hoffa. 


Na 9-ciu wystawach otrzymała 
nagrodę. 


dla niemogacych pić kswy, herbaty i zwykłej 
rozgrzewającćj czekolady, szczególnićj dla 


cierpiących na piersi. 
W dwóch gatunkach po 30 i 40 kr. 


czwarta część paczki po 4 tabliczki; — także 
w pół paczkach i całych po 8 i 16 tabliczek. 


Uznanie: 
„Hermanstadt 10-go października 1870 r.— 
„Zaądziwiajaco szybkie i trwałe działania pań- 
| „skiego ekstraktu słodowego, niemnićj cukier- 
„ków i czekolady w znanych przypadkach sła- 
„bości, dało sie i w tym wzgledzie zastósować; 
„mianowicie zauważyłem przy afektacjach ka- 
„tarowych, że jest środkiem wzmacniającym 

„dla osłabionych dzieci*. 
I. Wachter nadradca górniczy. 


aF- Można dostać w KRAKOWIE u 


JAKÓBA GOLDWASSERA 


ulica Grodzka Nr. 70, obok ksiegarni. Wildta. 


FILIE: w aptece p. Józefa Trauczyńskiego 

i u p. Józefa Goldwassera -na Stradomiu. 
Fabryka 

wyrobów słodowych Wilhelmsdorferskich 


Józef Kiifferle & Comp. 


wieder. 


Losy k. prusk. loteryi 
I. klasy przesyła za gotówkę: oryginalne: '/ T*/⁄ 
tal., udziały: */s 2 tal, 1/,, 1 tal, t/z, 1/, tal. 

C. Hahn w Berlinie Jerusalemer Str. 11. 


2089(3-9) dawnićj Neanderstrasse 34. 


Przez rząd poręczone wielkie 


pieniężne losowanie 


zawierające wygrane s 


prusk. talar. 100.000 


Ą w pomyślnym wypadku najwieksza wygrana, $ 
ý tudzież prusk. talar 60 000, 40.000, | 
| 20.000, 16 ©00, 12.009, 10.060 $ 
248000, 6000, 4 i 4800, 4400 
5414000, 5 à 3200, 7 i 2400, 21 
à 2000, 3 à 1600, 36 à 42600 102 à 
800, 206 à 400, 256 à 200, 282 1Ę 
80 i 27.950 à 44, 40, 20 tal. itd. 
Najbliższe ciągnienie. tego wielkiego, porę- 
czonego losowania pieniężnego, jest urzędo- 
wnie naznaczone i odbędzie się 
20-go grudnia b. r. 
Na co za przesłaniem należytości w austr. $ 
banknotach kosztnje i 
1 cały oryginalny los (nie promessy) złr. 3.50 $ 
1 połowa oryg. losu (nie promessy) 1.75 K 
1 ćwierć -p „ (nie promessy) „ 1—Ę 
które w najdalsze strony przesyłam zaraz z 
zachowaniem tajemnicy; Wygrane pieniądze 
i urzędowe listy ciagnień odsyłam po roz- § 
strzygnieciu. 
Prosimy udawać się najrychlćj z całóm 
zaufaniem do kantoru, któremu osobliwsze 
sprzyja szezęście. 2156(2-15) 


Zygmunt Heckscher, Hamburg. 


F Denysa z Berlina | 
DŁUŻYŃSKI 


Ulica Floryańska, 364, I. piętro. 
„a 
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KRAJ z czwartku 23 listopada. 


I Przed raatactwem. się ostrzega! 


W ostatnich czasach kupczący zabawkami i posiadacze 
bazarów zaczęli przybierać sobie nazwiska fabrykantów ze- 
garów i pisza nawet ostrzeżenia, a ogłaszaja zupełnie po- 
wszednie i bez wartości zegarki za prawdziwe angielskie.— 
Wielokrotne nużalania sie, które nas dochodzą, zniewalają 
nas do ostzeżenia P. T. Publiczności przzd. tém matactwem, 
by nie poniosła przez to szkody. 

Dajemy pisemne poreczeniefna lat pięć na każdy nasz 
zegarek i przyjmujemy napowrót każdy zegarek, który się 
nie podoba — właściwie zamieniamy na inny, dając dowód 
najwiekszćj rzetelności. 

Sklad nasz jest najwiekszy w} Austryi;ifmożna dostać 
zawsze nawet najrzadszy zegarek. 


CENNIK 
najlepszych i najtańszych 


= w świecie zegarków. 
Największa fabryka w Austryi 


ne~ FILIPA FROMM A, >u 


Rothenthurmstrasse Nr. 9, naprzeciw Wollzeile, Wiedeń. 


Za Do centów | paryzki zegarek brązowy. 

3 złe. prawdziwy angielski zegarek cylindrowy, na 6 kamieni, z kryształowem szkieł- 
kiem, dobrym łańcuszkiem z złota talmi, pokrowcem skórzanym i pismem poręcza- 
jacóm na trzy lata. Zegarki te mogę polecić najlepićj każdemu dla ich pewnego 
i regularnego chodu. 7 

8, 9, 40 zir. prawdziwy srebrny zegarek cylińdrowy z kryształowem szkiełkiem, ska- 
zówka sekundową, dobrym łańcuszkiem z prawdziwego złota talmi, medalionem 
1 pismiennćm poreczeniem. 

A? złr. srebrny zegarek cylindrowy z szczerozłota odskakująca koperta, mocnem kry- 
ształowem szkłem, łańcuszkięm, medaljonem z złota talmi i pismem poreczajacem. 

45 albo 80 złr. prawdziwy angielski srebrny zegarek ankrowy, savonette z dwiema 
kopertami, bardzo pięknóm rzeźbieniem, "łańcuszkiem z prawdziwego złota talmi 
i pismem poreczajacóm. 

A? albo A3 złr. prawdziwy angielski zegarek cylindrowy z 2 kopertami, łańcuszkiem 
z złota talmi i medalionem. 

18, 20, 25 złr. prawdziwy angielski srebrny zegarek ankrowy z 2 kopertami, łań- 
cuszkiem z złota talmi i medalionem. 

15 albo 4% złr- prawdziwy angielski zegarek remontoir-Princ of Wales- najmocniej- 
szego kalibru z kryształowem szkiełkiem, przyrzadem niklowym z prawdziwego, 
dobrego złota talmi; zegarki te mają przed innemi te zalete, że mogą być nakrę- 
cane bez kluczyka; do tych zegarków otrzymuje każdy darmo łańcuszek z złota 
talmi i piśmienne poręczenie. 

A2 złr. prawdziwy angielski zegarek z dobrego złota talmi, cylinder najnowszego 
kształtu, z 2 kryształowemi szkiełkami, przez które widać zamkniety przyrzad, 
łańcuszkiem złota talmi, medalionem i pismem poreczającóm. y 

42 złr. zegarek z złota talmi, z 2 kopertami, savonette, z kryształowemi szkiełkami 


TYLK O 


nym i pismem poreczającem. 
'12, 16, 47 złr. malutki zegarek damski z prawdziwego srebra szczeropozłacany, 
z łańcuszkiem z złota talmi i pismem poreczajacóm. 

1% albo 48 złr. prawdziwy angielski, najlepiéj w ogniu złecony srebrny zegarek chro- 
nometr, z 2 zakrywkami, najpieknićj emaliowany, z łańcuszkiem z prawdziwego 
złota talmi, medalionem i pismem poreczajacóm. 

i7 albo 20 złr. prawdziwy angielski zegarek ankrowy z najlepszego srebra na 15 
kamieni, z łańcuszkiem z najlepszego złota talmi, medalionem, skórzanym pokrow 
cem i pismem poręczającem. 

19 do Z zir. srebrny zegarek remontoir, nakrecany bez kluczyka, z łańcuszkiem 
z złota talmi i medalionem. N 

22, 25, 27 złr. złoty zegarek damski z łańcuszkiem, medalionem i pismem poręcza- 
jacóm. Dalój 45 do 65 z brylantami, 

Wszystkie zegarki sa pierwszćj jakości, i nie trzeba ich mieszać z innemi powsze dniemi. 

Srebrny cylinder z 2 zakrywkami 15 do 17 złr, 120 do 150 złr. 
a „. 2 kryszt. szkiełk 14 do 17 złr. Srebrne łańcuszki do zegarków złr. 2.50. 3, 4, 
„ ankr. zegarki na 15 kam. 16 do 19 złr, 5, 6, 7, 10 do złr. 12. 
h A „ lepsze z srebrna zakryw-|Złote łańcuszki złr. 18, 20, 25, 20, 35, 40, 50, 
ka 20 do 23 złr. 60, 70, 80, 90, 100. 
ń „ zegarki z 2 zakryw. 18 do 23 złr.JBudziki z zegarem 7 złr. 
lepsze 24 do 28 złr. b » które zarazem zapalają światło 
P „ wojskowe z 2 zakrywkami 9 złr. 
24 do 28 złr. „ bezpieczeństwa z przyrzadem strzelającym 
remontoiry prawdziwe nakręeane który zapala także światło, 14 złr. 
przy uszku 25 do 30 złr. Paryzkie budziki w prześlicznych brazowych 
„ zegarki remontoiry z 2 zakrywkami 35 zakrywadłach złr. 12, 13, 14. i 
do 40 złr. Wspaniałe muzyczne wyroby, melodiony z nie- 
„ ankrowe wojskowe remontoiry 38 do 45 złr. biańskiemi głosami i mandolium et tremolo, 
Złote damskie zegarki emaliowane na 4 i 8 wygrywają najnowsze utwory Strauss'a, Zieh- 


kamieni 30 do 36 złr. rer'a, Offenbącha, Meyerbcer'a, mak 
„ zegarki emal. z dyameń. 38 do 48 złr.|' i innych. 1 sztuka z 4 aryami, 7 „ 80 c. 


. 


n n” n 


n n 


e m „ % kryszt. szkiełk. 36 do 45 złr. z 6 aryami 18 złr. f 

A. a „ z2 zakryw. 8 kam. 40 do 48 złr.|Fotograficzne album z muzyka złr. 8, 10, 12, 
n ” „ emal. z dyam. 50 do 66 złr. do złr. 15, 

» 5 „ ankr. na 15 kam 35 do 40 złr.|Tabakierki z muzyka 7 złr. 50 c. 

n „ lepsze z złotą zakrywka|Puszki na cygara z muzyką 18 złr. 


45 do 60 złr. Schowek na potrzebne rzeczy do szycia z mu- 
zeg. ankr. z 2 zakryw. 55 do 58 złr. zyka 15 złr. 
5 » » „ Z złota zakrywka 65, 70,|Zegarki pendułowe własnego wyrobu z porę- 
80, 90, 100 do 120 złr. czeniem na 5 lat: 
„ ankrowy z kryszt, szkiełk. 45 do 75 złr. |Codzień naciagane 10, 11, 12 złr. |, 
» damskie ankrowe zegarki 45 do 48 złr. |Co Smy dzień nacią. 16, 17, 18, 19, 20, 22 złr. 
5 „ 2 kryszt. szkiełk.| „  „ » „ z godzin. i półgodz. 30, 33, 
45 do 60 złr. 35 zł. 
Złote damskie zegarki ankrowe z 2 zakrywk.|.Co 8my dzień naciąg. z rep. kwadr. i godzin. 
50 do 56 złr. | 48, 50, 55 złr. 
„ remontoiry 70, 80, 90 do 100 złr. Regulatory miesięczne 28, 30. 32 zr. 
chronometry złr. 250, 500, 1000 z remon- Zegary kantorowe 10, 15. 20 złr. 
toarami lub bez nich. [Zegary kawiarniane 15, 25, 30 złr. 
„ remontoary z 2 zakrywkami 100, 110, 


<A/ielka naprawialnia. 
Stare zegary, częstokroć drogie pamiątki rodzinne, naprawia się i odnawia. Ceny za 
naprawy z poręczeniem na 5 lat złr. 1.50, 3, 5 do 10 zir. 
Jedyny i wyłączny skład 
prawdziwych angielskich zegarków E. i E. Emanuel'a w Londynie. i 
Przez szczególne zamianowanie nadwornego dostawcy J. K. Miłości Wiktoryi, król. 
Wysok. księcia Wales i księcia Edymburgskiego, JMci. Sułtana i J. L. Mci Portugalii. 

i Listovwne zamówienia s 
wykonuje sie w 24 godzinach za wypłata należytości w urzędzie pocztowym przy odbiorze 
lub za przesłana gotówkę. Na szczególne Żądanie przesyła sie także do wybioru zegarki 
i' łańcuszki za pobraniem pocztowem i zwracą się pieniądze za rzeczy niewziete. 

BĘ Ceny naszćj fabryki są zawsze niższe od najniższych gdzieindzićj, a urzadzenia 
do wymagań czasu, 


nasze stosują sie zawsze 
NAT szy soey, którzy Życza sobie zamawiać nowe, 

<ATszysoy, którzy Życza sobie zamienić stare na nowe, 

Wszyscy, którzy życza sobie zamienić gorsze na lepsze, racza sie udać do 
tój firmy. s AE 
EE: Stare złoto i srebro, papiery państwowe przyjmuje się w zapłacie po najwyższych 
ach. 


2400 (1-7) Uhren-FabriE 


Ph, Fromm, Rothenthurmstrasse 9, Wien. 


Zaproszenie do KUPOWANIA świeżo wyszły MSKNIEKIEH cak zwanycw TYTOISKIGH LOSÓW 


które, jak poniżój się wyjaśnia, lepsze niż gotówka, a ktorych pierwsze i najbliższe ciągnienie odbędzie się już d. 3 stycznia 1872 r. 


i niklowem przyrządem, łańcuszkiem z złota talmi, medalionem, pokrowce skórza- ` 


SZOS "RNY KE LI; = 4557 4 |. 


Liebiga wyciągowi kumysu 
(do przesyłki przyrządzonemu mleku stepowemu) 


należy sie według jednozgodnego zdania wydziałów lekarskich pierwsze miejsce 
między wszystkiemi dotad -znanemi i używanemi środkami przeciw suchotom 
płucnym. Leczy on prędko i pewnie: suchoty płucne (nawet w wysokim stopniu), 
gruźlicę (oznaki: kaszel z pluciem krwi połaczony, trawiaca fębra, brak odde- 
chu) katar żołądkowy, kiszek i oskrzelowy, bezkrwistość (niedostatek krwi) 
skutkiem częstych chorób i czestego używania rteci), blednicę (chlorosis), dycha- 
wicę, suchoty, (wyschnięcie szpiku pacierzowego), maciennictwo i osłabienie 
nerwów. ~- 1 słoik wraz z zap:kowauiem, opisem użycia i broszura f złr. w. a. 
W paczkach przesyła najmnićj 4 słoiki i wszelka wyższa ilość 
Das General - Depót des Kumys - Instituts 
Wien, Margarethenstrasse 67. 2437(1-15) 


NNT. IB. Chorzy, którym nie pomagały żadne leki, zechca z wszelka ufnościa 
zrobić ostatnia próbę z kumysem. Broszury na żądanie darmo i franko. 


‘Luoez 
fordojfeu 1 KueioTqz01 OMOYNEN aet 
OMISKZIEMOJ, ODTĄSKOJCIY ZIZTA Ei 


um Przez Krakowskie Towarzystwo 
me Naukowe rozbierany i najlepićj 
zalecony 


BALSAM BILFINGER'A 


przeciw reumatyzmowi i podagrze, 


badany przez największe znakomitości Niemiec, Francyi i Anglii. 


Gruntowny środek lekarski, nawet w najuporczy- 
wszych chorobach. 2257(1-2) 


Cena I flaszki 2 złr. 50 kr. , — '/, flaszki I złr. 33 kr. 
Główny Skład: FELIX RIEBEL w Lipsku. 


meg Skład na Kraków i Galicyę æE 


u Dra Floryana Sawiczewskiego aptek. w Krakowie. 


— "JY 09 ułz Z EĄZSEJJ 


Za skutek ręczy wynalazca 
tego balsamu. 


"££'1 Pizsep * 


Belgijskie Towarzystwo dla niesienia pomocy rannym wojskowym 
pod opieka Jego Królewskićj Miłości Leopolda Il. w Brukseli, wystóso- 
wało do właściciela i wyrabiacza Hoffowskiego wyciągu słódowego, pana 
JANA HOFFA w Berlinie, główny skład w Wiedniu, Karntnerring Il, na- 
stępujace pismo: 

Bruksela, d. 16 października 1870 r. — Dziękujemy Panu serde- 
cznie za przysłanie nam słodowego wyciagu, który bardzo pokrzepia, 
i dla tego pomyślnie używanym był na długoletnie ropienie, przepukliny, 
wrzody, pruchnięcie kości, febrę, tyfus i ogólne osłabienie. Jakie skutki 
jeszcze spostrzeżemy w pańskich słodowych wyrobach, napiszemy „Panu 
później. ; 

A. Koyser, H. Daceent, 0. Thibaut, Benzetto, P. Vandevyner, 
H. Baigner. Masineus. De Jommier. Ch. Haeck. 

Dla zasług, jakie położył pan Jan Hoff w Berlinie około dobra 
cierpiacych w szpitalu, przesłała rada zawiadowcza Societe - róche - 
Ecole-Gardienne Jordan St. Gilles w Brukseli temuż wyrabiaczowi tak 
skutecznych, a zarazem pożywnych leków: „piwa zdrowia z słodowego 
wyciagu, słodowćj czekolady i słodowyeh cukierków na piersi*, bardzo 
drogi, złotemi literami wypisany dyplom na członka honorowego, który 
mu przyznała jednogłośnie na posiedzeniu d. 10. września t. r. 


gag Jedynie prawdziwe i doskonałe dostać można u p. Nalz©b>m= Grolcirwassera 
przy ul. Grodzkićj_Nr. 70, obok ksiegarni p. Wildta, w aptece p. "rauczynskiego 
przy ul. Flocjańskitj, up r>zefa Jalana w Rynku Głównym, u p. WVilhelma 
F'enz”a w Rynku Głównym, naprzeciw kościoła á. Wojciecha i u pana FÓzefa Goid- 
wassera w domu Deichesa na Stradomiu w Krakowie; — u p. WV. "T. A. Wielo- 
5órsikiego W Tarnowie; u p. ME. IKozłowsirziego w Przemyślu — u pana 
Eazim. Korpantego w Mielcu; — u p. L. FEartagenera w Rado- 
myślu;— u p. J. Okołowicza i Synów wSanoku; u p. B. HKörbera 


w Nowym Sączu. X 


1327(1-3) 


Niezrównany 


w austryacko-=węgierskiej monarchii! 


jest na ostatnićj wystawie najwieksza nagroda rządową i wielkim srebrnym medalem 
odszczególniony 


FABRYCZNY SKŁAD PŁÓCIEN i BIELIZNY 
Aleksandra Hecht'a w Wiedniu, 


Wieden, Hauptstrasse, Nr. I. 


10.000 kosz męskich i Kobigcych. 


Z całym spokojem sumienia możemy zalecić ten dawny, słynny zakład jako najwła- 
ściwsze miejsce, w któróm każdy zakupować może płótno i bieliznę bez najmniejszćj obawy, 
albowiem coś nadz czajnego pod względem dobroci, piękności, elegancyi i taniości towaru, 
możemy robić jedynie dla tej ważnej okoliczności, że szyjemy bielizne z własnych wyrobów 
płóciennych i bawełnianych, posiadając szwalnie na wielkie rozmiary; potrzeba tylko małą 
zrobić próbę, aby się o tóm przekonać. — Szycie domowe, nie fabryczne. 


Cennik płócien, bielizny kobiecćj, męskićj i dziecięcćj 
dobrój i trwałćj, podług najnowszego kroju, z poręczeniem za czysto Iniane płótno. 


i Bielizna męska. Towary płócienne. 
grane z by rwabergakjngo, (Grokpólążyj 50 i 54 łokci nie do porównania dobrćj rum- 
podać) po fi. 2, 3, 4, 5, 6 jak najlepsze. burgskićj albo holenderskićj weby (roboty 
Koszule angielskie szyffonowe z kołnierzyka- recznćj i 5/, szerokićj) po fl. 20, 25, 30, 35, 
mi lub bez nich, piekniejsze niż lniane (po- 40, 50, aż do fl. 60. 
dać grubość szyi) po złr. 1.80, 2,50, 3, aż | 48 łokci belgijskiego płótna webowego po fi. 
do 3.50. Najhardzićj eleganckie i najprakt. 22, 25, 30 aż do 35 nader pieknćj. 
Koszule zbytkowne z sztuczn. piersiami (grub. 
szyi podać) po 6, 7, 8 aż do 10 złr. 
Mankiety po 3, 3.50, + aż do 6 złr. za tuzin. 
Koszule kolorowe, najlepsze fraucuskie i pra- 
wdziwe kosmanowskie po 1.80, 2, 2.20, 2.50 
najlepsze. 


Koszule flanelowe i kaftaniki 


30 łokci ręcznego płótna bielonego, także po- 
dwójnego, niebielonego po fi. 7.50, 9.59, 11, 
13, aż do 15 A. 

1 sztuka BŻU-iokciowa, 5/, szerokiego, rum- 
burgskiego płótna po A. 12; 13, 15 aż do 18. 

40 do 42 łokci wybornego płótna webowego 
na bielizne pościelna lub 12 koszul kobie- 


prześliczne po 


3, 4, 5 złr., z piersiami jedwabn., 4, 5, 6 fl. cych) fl. 14, 15,.18,.22 do 24. 
Szkarpetki prawdziwe angielskie po 3, 4, 5, | 35 łokci kreasu nibo płóma gospodarskiego 


6, 7 fl. za tuzin. 

Gacie mezkie z prawd. płótna rumburg. albo 
domow. po 1, 1.50, 2, 2.50 aż do 3 fl. z 
krojem fraucuskim i wegierskim. 

Bielizna kobieca. 


Koszule płócienne gładkie po fl. 1.80, 2, — 
niegładkie 2.50, kroju szwajcarsk. całkiem 


po fi. 14, 16, 18 20. 

30 łokei białćj dymki (na pościelna bielizne) 
po f. 9, 10 aż do 12 sztnka. 

J!/ą łokcią szerokićj dymki do pokrycia mebli 
albo ną materace, łokieć po 65, 75 do 99 ci. 


15 łokci kolor. dymki na materace po fl. 6, 7, 
aż do 8. najcieższćj, łokciowćj. 


Podpisany Kantor Wymiany ośmiela się niniejszóm donieść swoim szanownym P.T, interesantom, że przyjełą na siebie zrobioną przez stolice Insbruk pożyczkę 

w kwocie 1 miliona slotych w. a. i dla tego uprasza, by z wszelkiemi odnośnemi zleceniami i zapytaniami raczyli udawać się do podpisanego kantoru wymiany. 
Krótki spis kilku z tych korzyści, jakie nastręcza ta pożyczka. 

1. Pożyczka ta wynosi sume tylko I miliona złot. i spłacona bedzie 2,535.910 złot. w 40 latach, 

2. Podzielona jest na losy, z których każdy wyciagniety być musi przyn*jmnićj na 30 zł. w. a. 

3. Maja 4 ciągnienia w roku z głównemi wygranemi 30.000, 12.000, „10.000, 10.000 itd. zł. w. i ; x , 

4. Dają wszelka pewność, jaka tylko sobie można życzyć i pomyśleć, i przeto pod tym wzgledem na równi stoją z każdym innym losem, pominawszy nawet tę 
okoliczność, że zobowiazała sie płacić stolica Insbruk, która daje wszelka rękojmię jeszcze dla tego, iż ręczy całym swoim ruchomym i nieruchomym majątkiem wyno- 
szacym wiecéj niż 800.000 zt. wedlug sudowego stwierdzenia z wszelkiemi przynależnemi jéj dodatkami do podatków i dochodami. 

s Aby więc swoia P. T. interesantom dać dowód, jakie zdanie ma sam „Kantor Wymiany o wartości: i pewności tych papierów, nawet jako zakładowego kapitału, 
postanowił cześć tych losów zatrzymać i oświadcza i obowiazuje sie , że od dzisiejszego dnia do i : 
I stycznia 1872 r. kupione losy te w pojedynczych sztukach à 30 zł. w. a. 
(jeżeli zap.s wystarczy tak: długo), w .przecięgu roku, t.j. do 1-go stycznia 1873 włącznie przyjmuje w wypłatach po ceałkowitćj cenie zakupna, t. j. 
również po 30 zł., przeto nabywca takiego losu najpierw wcale nic nie ryzykuje, mogac tym losem płacić wśród roku każdćj chwili po załkowitćj cenie 
zakupna, a potóm gra zadarmo przez 4 ciągnienia na główne wygry 30.000, 12.000, 10.000, 10.000 zł. itd. 

Losy te kupuje podpisany Kantor Wymiany, niebiorąc obowiazku odkupowania, zawsze ściśle podług codziennego, kursu, a'teraz po 26 zł. 
a. w. za sztuke. Losy te dostać można podług kursu w bardzo wielu Kantorach Wymiany tak w Wiedniu jak na prowincji. Żeby jednak losy te mógł 
każdy kupować, to podpisany Kantor Wymiany odiączył jeszcze pewną liczbę losów, która sprzedaje na 80 miesieczn. rat à 1 zł. a. w., kto więc za- 
płacił pierwsza ratę tylko i Zł. i przepisana należytość steplowa, gra już sam we wszystkich ciagnieniach na główne wygry i w ogóle na wszystkie 
wygry. Do tego podpisany Kantor zobowiązuje się także, wszystkie takie na raty kupione tak zwane losy tyrolskie odkupować po upływie ostatnićj 
; _ raty przez całe 8 dni według rzeczy wistćj ioli wartości i pepa bmw Efer ie sio zwrócić swoich P. Ę a da uwagę na te niezwykła, nader wielkie korzyści, wypływające z za- 
| kupna tych losów i zaprosić do rychłego ich zakupowania (by brali ba m: 6 ye $ jeść bez ' gayż liczba losów przeznaczona = odkupowanie może być wnet rozebrana) w tém przekonaniu, że kto 
T tylko nabywa takie losy, nie omieszka kupić sobie jeden lub kilka tyc ET i? r sg e ne ryzykuje a gra a armo na cztery losowania i temi losami wypłaca po całkowitéj cenie za- 
kupna przez rok. Zamiejscowa Publiczność, chcąca z tego korzystać, raczy łaskawie przesyłać franco do podpisanego Kantoru Wymiany przypadającą kwote wraz z 30 centami na 4 listy ciągnień w r. 1872. 


Wechselstube der k. k. priv. Wiener Handelsbank vormals Joh., C. Sothen in Wien, Graben, Nr. 13. 


nowe kroje z haftami po 8, 3,50, 4, 5. tu- 
dzież najlepsze lniane i batystowe koszule 
z haftami, koronkami po 6, 8 aż do 10 fl. 


Koszule nocne z dług. rekawami po fl. 3.50, 
także haftowane od 5 aż do 7 A. . 

Majtki z prótna Inianego, perkalu albo barcha- 
nu po'f. 2, 2.50 aż do 3 haftowane. 

Spodnice perkalowe albo z najlepszego bar- 
chanu po 4 fl., z haftow. nadstawkami po 
5, 6, aż do 8 złr. 

Negliżyki albo nocne gorsety z perkalu albo 
najlepszego barchanu po fi. 2 do 2.50 — z 
francusk. batystu z haftami fl. 3.50, 5 do 6. 

Pończochy lub szkarpetki, tuzin po fi. 5, 6, 
8 aż do fi. 10 najlepsze; pończochy aż do 
kolan po fl. 14 aż do 18. 


30 łokci kolorowej pościeli, sztuka po A. T, 
8,9, 10 aż do 12. 


1 garnitur stołowy na 12 osób, (obrus wielki 
z 12 serwetami) po 10, 12. 1% aż do 20 fl. 


1 płócienny garnitur stołowy na 6 osób (1 0- 
brus z 6 serwetami), PO 5. 6. 8 aż do 104. 

Serwety i ręczniki, tuzin tylko 5, 6, 7 aż do 

"f. 9 ozdobne. 

Prawdziwe tureckie reczniki do pocierania 
ciała pa f. 10, 11 i 13. 


1 tuzin nicianych chustek batystowych po fl. | 
b, 7, 9 aż do 10 najlepsze, | 


1tuzin płóciennych chustek do nosa po f. 
sA mo A. 2, wieksze i lepsze po fl. * 
Płaszcze do kapieli po 7 aż do 9-fi. 2.50, 3.50, 4, 5, 6 aż do.8. 


zupełnych wawy od f. 50 aż do 5000 najwiekszy zapńs i dobór — 
przyjmuje sie takže na nie zamówienia. 


+ 


Łistowne zamówienia / CY uskutecznia się na wszystkie strony 
za gotówke Inb za wypłata należytości w urzedzie pocztowtm. 


Gratis otrzyma każdy, kupujący towazu za 30 fl., pół tuziną chińskich chustek do 
nosa, nabywcy z% Wiech m? fi. 60, otrzymaja pół tuzina dobrych serwet. | 


Koszule niestósowne przyjmuje się napowrót. 
|, ADRES: i 
Central-Hauptversendungs-Depot der Leinen- u. Wiische-Fabrik des 
Alexander recht, 


Wien; Wieden, Hauptstrasse, Nr. 1, im evangelischen Schalgebiiude. 


państwowych, losów pożyczkowych, akcyj bankowych ;*kólei Żela- 
znych i przedsiebiorstw przemysłowych. 


Opernring 2l, 
2287(17-25) sy na spłaty ra 


o 2335(1-12) 
Nasze kursa i 


i (Zlecenia dila c. k. giełciy 

IEN uskutecznia się i oblicza najlepićj. Zakupno i sprzedaż papierów 
a š 

LP ratis. 


rzesyłamy na żadanie franco i 


W drukami „Kraju“ pod xarządom Bi. Graliskowskiego. ' a 


"M Ur? >" dn c 


z) 


